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M. Spychalski 
złoży wizytę 

w Pakistanie 
Na zaproszenie prezy

denta Pakistanu Yahya 
Khana, w najbliższym cza 
cie przewodniczący Rady 
Państwa, marszałek Pol
ski l\farian Spychalski' u
da się s oficjalną wizytlł 

do tego kraju. 

Rozmowy Rogersa 
W piątek sekretarz stanu USA, 

Ro&ers. kontynuował swe roz
mowy w siedzibie ONZ na te
mat Bliskiego Wschodu. Spotkał 
się or• z Gurmarem Jarr:ng'.em 
w obecności sekretarza general
nel(o ONZ, U Thanta, i jejl(o 
zastępcy Ralpha Bunche'a. Po
przednio Rogers rozmawiał, jak 
wiadomo. m in. z ministrem 
spraw zagranicznych ZRA Ria
dem i radzieckim ministrem 
spraw zagranicz„ych, Gromy·ka. 

W kołach ONZ przypuszcza 
się. że wstrzymanie ognia na 
Bliskim Wschodzie może być 
przedłużone poz.a pierwotna da
tę 9 listopada również bez u
przednich zapowiedzi ZRA i 
Izraela. 

Husajn odwołał 
marszałka Madżali 

Król brdańaki Hu5a.!11 od'wo
łał z.n.a.neico z oloresu nied.a;w
n:l"Cb wyrjarzeń w tym kraju, 
ma.rsZ'ałka M.adżali ze sit.a.noiwt
•ka ~bernatora l(efieralnego. 
Funkcję te pellnić bedzie pre
m.ier Tuk·&n. J.a.k już donO!Oi·l<iś
my, lromaru:105i palestyńscy o
i<k.arżyli w c.:wartek władrze ior 
dańskie o naruszenie 1><>r0t1.u
mieni.a miedzy obu stronami i 
utrzymywanie w kll'a.}u rządów 
'Woi!lkowych, miTOO że PorO'ZU
mi-~ przewridywalo nie.zwłoc>! 
ny 'l)Owrót do rza.dów cywil
nych. Pale<;tyńczycy doma~aJi 
~ ie !ldwolaniia marszałka Ma
dż aliego.' 
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11!!1 Podczas jubileuszowej, 25 sesji Zgromadzenia Ogólnego NZ dłużsie przemówienie wygłosił 
minister St. Jędrychowski 111!1 Plenum Kl PZPR omówiło wczoraj sprawy szkolnictwa 11!!1 Anwar 
el Sadat wybrany został prezydentem ZRA 111!1 M. Spychalski złoży w najbliższym czasie wizytę 
w Pakistanie " W Kanadzie ogłoszony został po raz pierwszy od li wojny stan wyjątkowy 111!1 Agen
cja TASS podała szczegóły porwania radzieckiego samolotu. do Turcji. 
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A Cena 50 gr 

Łódź, sobota lf paźdsiemlka 1979 r. 

R.ok XXVI Nr 247 (691ł) 

DZIENN.IK 
l:ODZKI 

ZO NZ • ses1a 25 jubileuszowa 

Wystąpienie przewodniczącego delegacji polskiej 
ministra Stef ana Jędrychowskiego 

Podciz.as WC'lorajszego posie dzenfa plena'l"!lego Zglromadze
nia Ogólnego Narodów Zjednoczonych obszerne przemówienie 
wygłosił pI"Zewodruczący delegacji polskiej dr Stef.an Jędry
chowski. 

nych aktów g.wa*u ł bezpra
wia. Jed•nakże lud.zkość uchro
niła sńe przed ne>wą wojna 
światową. 

(Dalszy oią.g na 9br. 2) 

Plenum KL PZPR 

Kierunki rozwoju szkolnictwa 
ogólnokształcącego i zawodowego 
na terenie Lodzi w latach 1971- 75 
5 Powyższy temat był głównym przedmiotem obrad ple= narnego posiedzenia KŁ PZPR jakie odbyło się wczoraj 

§ :~ ~:ze;~!~~t~~:blylst~~e!~i:~: K;ic;m:~i~!~c~~~~~:; 
$ i szkolnictwa wyższego E. Zachajkiewicz oraz przedsta= wiciele wydziałów: Oświaty, Nauki i Kultury oraz Kadr 
9 KC PZPR - H. Swiątnicki i G. Grabowicz. 

Przedstawiając na plenum Wokół tych spraw i najistot 
węzłowe problemy rozwoju niejszych zagadnień związa

szkolnictwa średniego - ogól- nych z pracą szkół łódzkich 

nokształcącego i zawodowego toczyła się dyskusja, w której 
w naszym mieście, chcemy głos zabrało 13 mówców -
odpowiedzieć na pytanie - po przedstawicieli szkolnictwa, 
wiedział w referacie wstęp Związku Nauczycielstwa Pol-
nym sekrlrtarz KŁ PZPR - skiego, przemysłu itd. 
J. Mokras - czy podejmowa
ne przedsięwzięcia l zamierze 
nia władz terenowych dotyczą 
ce przygotowania wysoko 
kwalifikowanych robotników, 
średnich kadr technicznych 
oraz kandydatów na studia do 
szkół wyższych odpowiadają 
nowym, rosnącym potrzebom 
miasta i gospodai:ki narodo
wej. 

PrzemaWi.a-.iac w piątek 1~ 
bm. na W'oczystej iubileu"7<r 
wej sesji Uromadumia Oicól
nego NZ miin is-ter spraw zag-ra
ni!croych PRL Stefa.n Jedlry-

Poparc Ie ponad 90 proc. głosu!ących 

Ocena realizacii uchwał V Plenum KC PZPR 

cholwsl<i s~erd'l.ił. te u !)Od_ 
staw Ka r ty Narod<>w Zjedno
czonych. któ r ej za.sa.d-nicze Po
stanowienia zdały egzam;'l'I ży
cia i s.!u=e są równie'! na 
przyszłość. tkwia kluczowe z.a. 
sady wy-rzeezenia 9ie siły w 
stosunkach miedo:y państ.wami 
oraz prawo na•rodów do sam<>
sta.nowienia. Obie te zasady le
żą u PQds>taw pokoj<>wego 
wspólistnienia - jedynej m<l'i
Hwej do przyji:cia we wgpół
czesnym śwdecie dok~ryny sto
sunków miedzyna•rodowych. któ 
rą w caJei swe1 oolityce - Ja
ko gene,ralna wyty>cZ·na - kie
ruje się państwa socJ.altstvc-zne. 

AnwarEl Sadat 
następcą G. A. Nasera 

Przedstawione na plenum 
materiały i. pogłębiona w dy
skusji analiza problemów zwią 
zanych z funkcjonowaniem na 
szego szkolnictwa stały się pod 
stawą przyjętej na plenum 
uchwały wytyczającej główne 

kierunki rozwoju szkolnictwa 
ogólnokształcącego i zawodo
wego na terenie m. Łodzi w 
latach 1971-75 w zakresie za
spokajania potrzeb gospodarki 
łódzkiej na wykwalifikowane 
kadry, realizacji zadań wycho
wania socjalistycznego w łódz 

kich szkołach średnich i zawo 
dowych oraz kierowania pra
cą partyjną w szkołach i in
stytucjach wychowawczych. 

Posie.dzenie Obrady plenum zakończyło 
przyjęcie przez zebranych 
programu działania i wytycz
nych KŁ PZPR w sprawie 
kampanii sprawozdawczo-wy-Rodq IHinistróUJ 

Mówiąc o minionych 25 la
tach. które były okresem nie
zmiernie burzliwym, S. Jedry
chowski oświadczył że ONZ 
nioe zawsze zdol.ała zaoobiec 
konfli'ktom, ie wiele rMY oka
zywała się beZSli:Ina wobec jaw-

9ł.M proc. obyWatełi Zjedno
czone.i Republiki Arabskiej u
c7e•tnicLąeych w czw:.rtkowym 
ogól nona rodowym referendum, 
itlo•owalo 7,a wybraniem towa· 

rzecz rozwiązania kryzysu przez 
jednomyślne domagarie s:ę prze 
strzegania Karty Narodów Zjed 
noczonych. która orzewiduje m. 
ln. sankcje wobec agresora. borczej. (sł) 

Na. posied-ieniu w <!nilu 16 bm. 
Rada )\(inistrów z ud„iałem prze 
wodnoiczących prezydiów woje
wódzkioo rad narodowych, d<>
konała oceny orzebiegu reali
zacji waż„·iej$eych zadań gospo
darczych we wrześniu I za 
okres 3 kwartałów 1979 r. Do
konano także kolejnej oceny wy 
konania prac zm:e!"'Zlljący.ch do 
wd~ażania w życie postanowień 
uchwały V Plenum KC ?ZPR. 

Przedstawiamy 
iułrzeiszQ 

„Panoramę '' 
• Czy chcesz miesz<kać · Po· 

nad chmurami? py\a 
autor re1>0rtażu o życiu 
miesz,kańców najwyższych 
wieżowców USA. Okazuje 
sie. że w czasie wiatru 
ebicagowski drapacz wy
chyla sic od pion.u o ca
łe 18 cm. Równ<>ezein;e 
„podryguje" <>D bez p.rzer 
wy na skutek :zmiao kli
matycznych. + Franci„zek Koprowski lli
sze dalszy ciai: swych wo
jennYch wspomnień. Przy
pominamy, że wędrówke 
swa odbył on w szere11:ach 
wojskowej alużbv zdrowia. 

+ .. Czy rzadowi Jei:o Kró
lewskiej Mości je-st wiado 
me. że kamerdyner jego 
ekSCl"iencji ambasadora 
Wielkie .i Brytanii ukradł..." 

tak roz1>0czynała sie 
za:loszona w anl(ielskim 
i>:.rlamenciP interpelacja I 
tak rozoocz:vna sie trapu• 
iaca historia wojny wywia 
dów. jaka toczvła sie na 
terytorium Turcji. 

+ W 1!169 r. Łódzkie Poi:oto
wie Ratunkowe zanotowa
ło 291 wypadków przypad 
kowel!:'o zatrucia lekami. 
Jest to m. in. wynik na
dużywania l"karstw. czyli 
„nirułkomanii". Na ten 
istotny temat uisze w 4.Pa 
noramie" Leszek Rudni<'· 
kl. 

POZA TYM W NUMERZE: 
CAŁA STRONA REPORTA 
żY - Z DANII. ANGLII. 
RUMUNII. BELGU. 

+ Felieton pt. „Koń w „ce
pelii" + Parada rwia:l'Jd 
H<>rosk09 + ł-ódż. która odeszła + Krzyżówka I szere1r in
nytih eiekawyeh po.:ycji, 

Na tle złozonych i'l'lformacji 
omówiono w· sz.czególr.<>ści: 

rzY9'Za broni Gamala Abdela Na•--------------------------------

- przebieg realizacji zadań 
produkcji, planu inwestycyj 
n ego, planu kapitalnych 
remontów w skali kraju I 
w przekrojach wojewódz
kich, 

sera - Anwara El-Sadata na 
stanowisko nrezvdf'nta repub11ki 

oświadczył miuister spraw 
wewnę-trznych Szaarawi Gomaa 
na 1>rasowej konlerencjj w Ka

Premier Trudeau obawia sJę p~w~t11nia 

- kształtowa-nie sie zatrudnie
nia, t'unduszu ołac. rea1i~a
cJi budzebu centralr-ego i 
rad narodowych, 

80 pianistów czeka 

irze. 

Oi:łosił on następujące dane wy 
ników i:łosowania: uprawnio
nych do i:losowania było 8.420.768 
wyborców, udział w referendum 
wzięło - 7.157.653. za ważne uz
nano 7.lł3.839 głosów, 7,a kandy
datura Anwara El-Sadata głoso
wało 6.432, 587 wyborców 

Stan wyjątkowy w Kanadzie 
- problematykę dotyc?.ącą WY 

konywania w układzie wo
Jewódzklm zadań w d'liedzi 
nie obowiązkowych dostaw 
zboża 1 żywca, jak również 
sprawy związane z gos1>0-
darką komunalną, 

na werdykt 

Dziś wyniki 
I etapu konkursu 

Według do.niesień z Ottawy, 
rząd kanadyjski ogłosił w pią 

tek nad ranem stan wyjątkowy 
na podstawie ustawy z 1952 r. 
o zarządzeniach na wypadek 
wojny. Ustawa ta ma zastoso
wanie wylącznie w wypadku 

wojny, inwazji lub powstania. 
Zarządzenie o stanie wyjątko
wym weszlo w życie o godzinie 
5 minut 15 czasu miejscowego. 

Z Ottawy i Montrealu nade
szły w ciągu piątku informacje 

(Dalszy ciąg na s·tr. 2) 
- 9J)t"awe zaopatrzenia kraju 

w ererglę elektryczna w 
okresie szczytu jesienno-zi
mowego. 

- stan przygotowania Przed
siębiorstw produkcyjnych i 
transportowych do realiza-

1m. F~ Chopina 

Minister G<>maa podkreślił. że 
dzień 15 października stal sie hi
storyczna datą w życiu kraju. 
W dniu tYtD naród egi1>5ki Zde
cydowanie or><>wiedział sie za 
kontynuowaniem politycznej li· 
nii Gamala Abdela Nasera. . .... . Szczegóły bandyckiego napadu 

cji zadań w okresie zimy. Publiczność ł uczestnicy Kon EgiPSki minister spraw zagra-
- dotychczasowv przebieg prac kursu Chopinowskiego maja już nicznych, Riad występując w 

nad wprowadzeniem nowe- za sobą emocje I etapu. 17 bm. piątek na forum Zgromadzenia 
g0 systemu bodźców ma- w godzinach popołudniowych Ogók-ego NZ wezwał tę świato-

samolol „AN na -
terialnego zainteresowania jury ~łosi nazwiska 24 kandy- wą orRanizację, by „wywiąza-
w trarsporcie samochodo- datów, których słuchać hedzie- ła sie ze swych obowią2ll<ów," w 
wym. w oaństwowych orzed my w II etapie. Dalsze elimina- sprawie kryzysu na · Bliskim 
slębiorstwach przemysłu te-, cje odbywać sie będa od 18 do WschodZ:e. Wyraził on przeko-
renowego i w spółdzielezo- 20 bm •• również dwa ra.:y d.oien nan:e, że ONZ iest w d•lszym 
łci pracy. nie. ciąg.u zdolna do działan.la na 

Zał<>l(a i pasażerowie samolo
tiu „AN-2-4". uprowadzonego w 
wyniku ba.ndyckie.1 naoośd 
dni.a 15 oaźdo:iern i ka. oow·ócili 
do ojczyz.ny. W szpit.alu turec-
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Z Witoni przez Ki

jów, Berlin, Ateny, Ja
qodinę, Warszawę i 
Berlin do Witoni 
wiódł szlak bojowy 

§ „Czarnego Polaka". i Wszędzie, gdzie się po 
: jawił, siał popłoch 
: ,„~ród hitlerowców„. 
:--. • . 
: 
: 
: ----

2. UCIECZKA 

W poprze<'lnim odcinku mj.r 
Ta<leusz Feliś opowi.adał o 
tym, 1ak ści~any P'l'Zez icesta
Po na skutek WPadki grupy 
ZWZ w Kutn.ie. uciekł do ..• 
Ki1owa. a nastę0nie do wa.r
sza•wy. 

•• Na Dworcu Włleńskim tra
filiśmv akurat na łapankę. 
Trzeba wiec było pierwszym 
pociall:'iem jadącym z Gen..ral 
ne.i Gube-rnli do Rzeszv (Kut
no należało wówczas do tzw. 
Wartheland. czyli Kra.in War
ty), uciekać dale.i. Taki oierw 
57.Y w danym dniu uocia1r. był 
na st.ac.ii ~ranicznei w Kutnie 
szczee61nił" dol{hldnie kontrolo 
wany. Ni<' było iednak wvbo
rn. Liczyliśmy, że me>że 1nzed 

„Czarny. Polak" 
Major Tadeusz Fełiś, ps. „Czarny Polak" opowiada, specjalnie dla 

„Dziennika" o swych przygodach wojennych. 

~maforem wjazdowym w Kut 
nie pociaa: zwolni i bedziemy 
motrli wvskoczvć. Tymczasem 
w pełnym biegu wjechał na 
stację„. 

Otworzylem oł<mo i zobaczy. 
Iem. że pociąl!:' zog,tał otoczo
ny szczelnym kordonem funk 
cjonariuszy cywilnych i umun 
durowanych. Wszedlem do ubi 
kac.ii i wrzuciłem do muszli 
wszvstkie posiadane dokumen 
tv oraz oistolet. z którym od 
wybuchu wojny nie rozstawa 
Iem sie. Tu .iednak nie było 
wy.iścia. Aresztowano mnie t 
moich dwu kolcl!:'ów. Jeden z 
nich nazywał sie Rudn·ickl. a 
druei Szczeoanowski. 
Powiedziałem, że dokumen

tów żadnvch nie mam. bo PTa 
co-wałem w niemieckie.i firmie 
na Wschodzie i bolszew!ey 

niu; rozłtni. a tera.: jedziemy 
do Nlem4ec do centrali. Ge
stapowiec uderzył mnie w 
twarz I krzyknał: .,Co?! To 
iest komunistyczna nropagan
da ! Niemożliwe żeby bolsze 
wicv zwvcieżali Niemc6w!". 

Zakuli nas w kajdanki i 
umieścili w areszcie kolejo
wym w Kutnie. a stamtad 1>0 • 
c.ia2'iem wywieźli do Pozna
nia. W P<n:naniu specjal<Jym 
tram wa iem. który miał zasło 
niete okna, odtransoortowano 
nas do przeiścioweco ob-Ozu 
koncentracyjnego w Żabiko
wie. Po dziesieciu dniach uda 
ło nam sie uciec. 
Posłul(iwałem sie wtedy na

zwiskiem Jerzv Borowski 
pierwszvm jakie P?ZV57.ło mi 
do dowy tam na stacji w 
Kutnie. Moi dwaj koledzy 

także oozmieniali nazwiska. 
Dotarliśnw do dworca Anto
ninek - Antoninho!. Była 
sobota, Mieliśmy pieniadze. 
ale nie mogliśmy kupić bile
tów. bo żadano nrŻepustek. 
Pog.tanowiliśmy wiec iechać 
na l!:'aoe. Ale od razu powie
działem. że iedcn z nas wsia 
dzie na noczatku oocia~u . drn 
ll:'i w środku. a trzeci na koń 
cu, żebv choć .ieden miał 
szanse uratować sie i zawia
domić rodzinv. 
Już we Wrześni weszło do 

pocia.it'u 2 żandarmów i 1 
banschutz (służba ochrony 
kolei) i razem z kondukto
rem za czeli sora wdzać doku
menty. W wagonie •• Filr Po
len". w którym jechałem pa-

(Dalszy ciąg na str. 6) 
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kd.ego miasta Trabzon J;>000Stał 
naw'.gator samolotu. 

Jeśli chodZi 0 dwóch prze
stępców. któ rzy d<>konah napa
ści z bronią w reku na zało.gę 
samolotu. w wyniku czego zo
s.tała zabita stewa.rdessa. Na
d ieżda Kurczenko oraz ranieni 
dwa.1 członkowie załogi i dwóch 
pasażerów. to rząd turecki. o
świadczył - w związ.ku z l)TO

śbą władz radzieck>i<:h - że zo
s.taJi oni a resztowan•. a orga
ny p rokuratury otrzymały po
lecenie przepr owadzenia nie
zwłocznego śledztwa 

Zeznania świadków - człon
ków załogi l pasażerów samo
lotu - wyjaśniły szczegóły tej 
ba.ndyckie.i napaści. 

15 paźd;o,ie. rni·ka samolot .• AN_ 
24" odbywał regularny lot na 
trasie Batumi - Suchumi. Na 
jego pokładz·ie znajdowało się 
46 pasażerów l 5 czl0>nków za
łogi, W lQ m inut oo starcie 
dw1e osoby_ grożąc użyciem 
broni oróbowały dostać sńę do 
kabiny Pilotów. Stewardessę, 
która zaRrodo:iła drogę, jeden 
z p r zestepców zabił strz.ałem z: 
bezoośred'l'l iei odieRłości. Na
stepnie bandyci wdarli sie do 
kabiny i grożąc użyciem broni 
zmusi.U pilotów do zmiany kur
su samolotu. W czasie starcia 
z bandytami postrzelony został 
kapitan samolotu. a na.wigator 
c1eżko ramony. 
Ratując życie obywa.tel\ ra

dzieckLch, znajdujących &ie na 
POkładzie samolotu oiloci zmu
szeni byli lądować na lotnisku 
najbliższego granicy Zwiazku 
Radzieckiego miasta tureckiego 
- Trabzon. 
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Ba.ndycka na·poaść na zał<>!(e 
radz.ieckiego samolotu i zabój
stwo Nadieżdy Kurczenko v.;y
wołały Powsz echne oburzenie w 
Zwiazku Radzieckim. Ludzie 
radzieccy słusznie żada.ia eks
tradycH o r ze!'teoców i 5u:-owe
RO i<'h ukarani•a przez rząd ra
dziecki, 



Wystąpienie- przewodniczącego delegacji polskiej 
ministra Stef ana Jędrychowskieeo 

t!>okończenie ze str. t) S>krim Wschodl!oie .test agT"9()rem 
i które nadal okumije bezka·r
nie zajete te'fytomiia państw a
rab9ld'Ch, 

M.ówca WWk.MAł !'NI komiec'Z-

ność !!tworzenia konkretnych 
gwarancji bezpieczeństwa dla 
wsz:vstk>lch n•arodów. w ziwlaz
k'll z t ym wskall!a.I na znaczenie 
utrwalania bezpi.eczeństwa w 

Mówca DOdklreślR że U<:ho
w a nie i utrwalenie PO<ko;!u 
łwllatowe«>o. któr e :iesot 1'0dsta
w owym zadan iem Narodów 
Z j ednoczonych. wymaga położe- 1-~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 

n ia klresu również wo:fnom lo
kalnym . Pibnym zada.niem jest 
wdęc ooł<Yienie kresu agresji 
imperiaH<stycznej przeciwko 
Wietnamowi i 1„„ym na.rodom 
Lndochin. Nieo:bedne jest catko
wi~e wycofa.nie obcyeh wo.lsk 
i zaprzestanie ingere'1'lcji w we
wnęt•nne sprawy oaństw tego 
regionu, a w W i.etnamie p<>iud
n iowym - utworzenie r'l.ądu 
koalicyjnego. . 

P r-zywrócenie pokoju na Bli
skim WS>c hodz.ie na ba>Jie rezo
lucit Rady Be7.pieczeńsbwa z li
stopa.da 1967 r. zależy wy'lącznie 
od podporzadkowania się Itzrae
Ja oostanowieniom N>B·rodów 
Zi ed<nocz0'1'lych. N.iezbedne jest 
jednak. by zachodnie SU•i>ermo
carstwo zaor,ze~ało udzielać po 
parcia pańsłiw'l.I, kltóre na Bli-

W sześciu punktach wyrazi· 
ła opozycyjna unia 
CDUICSU swoje star.owi
sko w sprawie znajdują

cego s ię w końcowej faZ:.e ne
gocjacji układu między Polską 
i NRF. Nadzwyczajne pos:edze
n ie parlamentarnej fra 0kcji opo
zycyjnej, na którym podjęto 6-
-punktową uchwalę, nastąpiło 
.iuż po posiedzen iu gabinetu boń 
skiego. który rozpatrywał przed 
stawior.y przez m in. S'l)raw za
granicznych Scheela, boński pro 
jekt układu z Polską 

część prasy zachodn ioniemiec
k iej, m. in. „Die Welt", ocenia 
przedstaw:one przez Barzela w 
imieniu CDU i S t ueckelna w 
imieniu esu zasady, na których 
- zdaniem chadecii - powir.·ien 
opierać się proces normal izacji 
stosunków między Polską i NRF, 
jak() daleko idącą próbe zbliże

n ia poglądów rządzącej koalicji 
i opozycyjnej unii w kwestii 
układu z Polską. Gazety te pod 
kreślają wyrażoną w uchwale 
CDU/CSU gotowość do porozu
mienia z naszvm krajem, zwra
cają uwagę na sformułowania 

mówiące o tym, że CDUICSU 
docenia potrzebę r.ormalizacji 
stosunków między Bonn i War
szawą. a także w idza potrzebe 
pojednania m1ęd'zy społeczeń
stwem polskim i niemieck:m. 

„General Anzeiger" w tytule 
obszerne1 Informacji na ter.- te 
m" t wyraża opin ię. że CDUICSU 
oi:>owiada się za oorozumleniem 
i pojednaniem z Polską .. ,Koel
ner Stadt Anze iger" jest już o
strożniejszy i relację o uchwale 
parlamentarnej frakcji oPOZYCYl 
rej <>patrzył tytułem .,CDU/CSU 
prze<ls-tawia własną formułę w 
sprawie J(ran1cY" - mowa o 
i:ran:cy na Odrze l Nysie. Ko
mentator jednak na przykład 
„Frankfurter Rundschau" nie o
wijając swoich sądów w baweł
nę stwierdza zwieżle: „CDUICSU 
w swoich propozycjach odrzuca 
uregulowa r. i e sprawy gran ic". 

Przewodn'czacy frakcji parla
mentarnei SPD, Wehner . oświad 
czył wczoraj wieczorem w wy. 
Wiadzie. że udZ:.elone przez opo
zycyjną "nie „ poparcie" dla 
orowadzonych przez rząd' boński 
rokowań z Polską ma w grun
c ie neczy na celu doorowa d •e
nie tych rokowań do martwego 
pur.,ktu. 

Po oojednawczo brzmiącym 

* SPORT * SPORT 

Uchwała CDU/CSU w sprawie granicy 

na Odrze 
Gruoa oa.rfamentarna CDU/ 

CSU uchwaliła w cZ'Wa>r tek me 
morandum. które zostało wrę
czone min·l&t.row'i spraw zagra
n1cznyeh Wa•lterowi Scheelowi, 
i które określa stmowi,;ko 
CDU/CSU wobec Pols kiej gra
nicy na Odrze ł Nysie. 

Mem<>randum stwie rdza, źe 

„Polska może być pe''''na &We
go obecnel(o stanu oosiad.a"1ia i 
swej imtegalności te rytorialnej 

wstępie zawiera bowiem przed
stawiona przez opozyc,ję uchwa
ła punkt trzeci, w k tórym frak 
cja CDU/CSU przedstawia już 

wielokrotnie oowtarzane ostrzę
żenia w !tprawie jednoznaczne
go uznan ia przez NRF grar. i
cy na Odrze i l'Jysie, jako n ie
naruszalnej i niezmiennej. dziś 
i w przyszłości. W tym właśnie 
trzecim punkcie uchwały stwier 
dza CDU/CSU m Ir.„: „Rozw'.ą 

zania przyszłych orbblemów eu
ropej!tkich nie może przesłonić. 
a więc nie może zdaniem CDU 
utrudnić - polityczne scemen
towanie. Polityczne utrwaler.ie 
obecnych Enil demarkacyjnych 

Poparcie 
pod 

warunkiem 
(Korespondencja z Bonn) 

i granic". Rozwiązań, stwierdll!a 
ta uchwala, które może przy
nieść traktat pokojowy nie wol 
no w żadnej kwestii , w żad'nej 
formie uprzedzać. Wysuwając te 
dwa zasadnicze zastrzeżenia 

~twierdza zarazem CDU/CSU, te 
do ozaw zawarcia traktatu po
kojowego Polacy. głosi ter.że 

trzeci punkt. mogą czuć s:ę w 
obecnych granicach niezagre>że
ni ze s t rony NRF. 

Po udzieleniu Polsce te1 prowi 
zorycznej gwarancj i bezpieczeń
stwa uchwała CDU/CSU w da l 
szych punktach zachęca stronę 
polska do szybkiego nawiąza
n ia z NRF stosur.ków dyploma 
tycznych. do szerokie1 wymi. a
nY kulturalnej, naukowej. do o
twarcia tymctiSsowo uznanej 
granicy na Odrze i Nysie , dla 
swobodnego orzviazdu oby wa te
li NRF do Polski. Uchwała ta 
domaga s i ę. aby strona polska 
zapewniła ~zersze prawa Judno
Ści polskiej r.·iemieokiego pocho 
cfzenia. 

• 
l Nysie 

aż ąo z.awarci•a trwałego '!)()ro
zumienia. które bed'llie wyni
kiem negocjac.1i". Tak wiec 
memorandum faktY'C'Zn~e wypo
w >ada sie prze cd wko ustaleniJU 
ostatecznie wyz,naczonych. i u-
2Jnanych ~ranie. Poza tym kła

dzie ono nacisk na konieczność 
naw i ąza.ni<a jak na.jrychlej sto
su·nków dyp!omatyczmych mi-ii
d'lly NRF a Polską, 

Komentując tę 8-punktow11 de 
klarację opozycyjnej unii w 
sprawie układu z Pol~ką prze
wodn'czący trakcJ parlament.ar 
nej SPD Wehner stwierdził: „n:e 
można występować z postula
tem szybkiego nawiązania przez 
Polske stosur.·ków dyplomatycz
nych z Niemiecką RepubJiką 

Federalną przy jednoczesnym 
wysuwaniu poglądów n ie biorą 

cych pod uwagę w ielokrotnie 
przez Polskę wyrażarego stano
wisk·a w zasadniczych kwe
stiach". 
Uważne przestudiowanie tek

stu 6-punktowej deklaracji 
CDU/CSU sklar.ia do konkluzj i. 

Opozycyjna Unia uznała, iż 
nie może orzy obecnym rozwo
ju sytuacj i politycznej w Euro 
pie, w świecie, a także i w NRF 
negować potrzeby porozumien>a 
z krajami socjalistycznymi w 
ogóle, a 7. PolS'ką - tY.erwsZ'ą o
fiarą hitlerowskiej napaści -
przede wszystkim. 

CDU/CSU próbuje zgłoszona 

deklaracją wzbudzić przekona
nie, zarówr.·o we własnym kra
ju jak i za granicą, że opozy
cja tak samo jak i koal icja 
socjalllberalna ożywiona Jest 
dążeniem do normalizacji sto
sunków w Europie i do odprę
żenia. 

Podtrzymując tezę. o osta
tecznym uregul<>waniu spraw e
uropejskich dopiero w drodze 
traktatu Pok<>jowego zachować 
2lam ierza e>pozycyjna ur.fa 
CDU/CSU otwartą furtkę do WY 
suwania w przyszłości roszczeń 
w óm:ę obrony Jn teresów Niem 
ców i Niemiec, jako całości. 

Ugodowe l pojednawcze nuty, 
sformułowania adresowane w tej 
deklaracji do Polaków wska?.ują, 
że w tonie chadecji toc?.y s ię wew 
nętrzny spór o treść i charak
ter polityk; ooozycyjr.e .i partii 
wobec Polski. Rozważając pod 
tym kątem całość tej uchwały 
w sorawie u.kładu z Polską do
strzec można w niej pewien 
kompromis w '!)()równaniu do 
poprzednio zajmowanego przez 
chrześcijańskie partie stanowi
S>ka. Dostrzec można wpływ tych 
oolityków CDU I esu. którzy 
ostatni„ odwiedzili Polskę i re
alistycznie ocer. iają trwałość oo 
wojennych politycznych i geo
graficznych zmian w Europie. 

(Z. S.) 
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16:.a!t T'ećłon~. a ~ -----------=------------------
w EIM'ooie, skąd wzieło DOC'lla-
tek wiele wojen. Uważamy -
'DOwi.ed'Ział minister - źe układ 
sill i oostęJ>Ujące na kontynen
c.ie europeJsklim od'i>reżenie zro 
dlzi.ły Pom:vśl.ne waru-nici dl-a bu 
dowy ·ogó!moeu.ropejskiego beZ
pjeczeństwa zbiorowego. Mówc a 
przypomniał ioicjaty>w<: krajów 
socjalistycz.nych w spraJWie 
przygotowani.a i oobycia kon!e
rencjii w sprawie bezpieco:eń
stiwa i wst>6<Łpracy w Eu re>p1e. 

S. Jędrychowski nawiązał da 
lej do zapoczątkowanego w o
sta tn>m Gkresie z inicjatywy 
krajów socjalistycznych proce
su normalizacji stosunków mi<: 
dzy tymi krajami a Niemiecką 

Republi!.<ą Federalną. Podstawą 

tego procesu jest uznanie re
aliów .europejskich, zamykają

cych kart<: dru.glej wojny św1a 

towej, a więc uz.nanie nienaru 
szalności obecnej politycznej 
mapy Europy środkowej. Stwier 
dził on, że donlosle znaczenie 
dla stabilizacji pokoju w Euro 
pie ma układ zawarty 12 s ierp 
nia br. roi<:dzy ZSRR a NRF. 
Ważny, pozytywny wpływ po
winien wywrzeć również nego 
cjowany jeszcze układ między 

PRL a NRF, do którego drogę 

otworzyła inicjatywa W. Go
mułki z maj8 1969 r. Podstawo 
wą treścią tego układu musi 
być wyraźne potwierdzenie nie 
zmiennego charakteru zachod
niej granicy Polski na Odrze i 
Nysie. · 

Minister spraw zagranicznych 
PRL wskazał dalej na wielką 
wagę właściwego uregulowania 
sprawy międzynarodowych sto
sunków dwóch państw niemiec 
kich. 
Kolejną część przemówienia 

S. Jędrychowski poświęcił spra 
wie rozwoju międzynarodowej 

współ'!lracy gospodarczej. Stwler 
dził, że obecny międzynarodo
wy podział pracy nie zapewnia 
wszystkim kraj<>m równie ko
rzystnych warunków. Rozwój 
systemu kapitalistycznego do
prowadził do zepchnięcia całej 

grupy krajów do stanu zacofa 
nia gospodarczego. Likwidacja 
tego zacofania jest jednym z 
najpilniejszych zagadnień, przed 
których rozwiązaniem stoi spo 
łeczność międzynarodowa. 

Na zakończenie minister Ję
drychowski oświadczył: proszę 

przyjąć z tej trybuny jubileu
szowej sesji Zgromadzenia O
gólnego NZ uroczyste zapewnie 
nie, że Polska Rzeczpospolita 
Ludowa nadal będ~ie czynić 

wszystko, by wcielać w życie 

ideały, z których zrodziła się 
ONZ i zasady zawarte w jej 
karcie, że działać będzie wy
trwale na rzecz p!>koju, bezpie 
czeństwa i wsp~racy między 
narodami. 

Stan wy iątkowy 
(D<>końc:zenie ze str. l) 

o wykor~ystywanlu przez rząd 
kanadyjski pełnomocnictw nad
zwyczajnych związanych z pro 
klamowaniem stanu wyjątkowe 

go. Znalazło to wyraz w ma
sowej oblawle policyjnej w po 
szukiwaniu porywaczy brytyj
skiego dyplomaty Cross.a i mi 
niS>tra Laporte'a oraz w zdele 
galizowaniu „Frontu Wyzwole
nia Quebecu", który bynajmniej 
nie ukrywał, że zorganiz~ał 

tę akcję. 

Premier Trudeau tłumaczył w 
piątek przed parlamentem swo 
ją decyzję, uzasadniając podję 

cie nadzwyczajnych środków, 

nie stosowanych od czasu dru 
giej wojny światowej, istnie
niem O'baw przed powstaniem, 
Trudeau poS>tawił w zwJązku z 
tym kwe$tlę zaufania. 
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K 
dedy ol.bn:yml~ większ.ością ludność E,IOptu opeowied"l:fała 
5'ię za odda.niem opuszc.zonego prz.ez zma·rłego prezydenta 
Nasera steru rządów w ręce jego najblirilszego WSPÓłora
cov.mka, Anwa.ra el S..da.ta. oot1W'ierdzilo to jedynie nie-

2'WJl'kłą popula·rność po' i tyki Poprzedniego p rzywódcy. któ ry w tak 
niezwykle brudnych dla tego kraju czasach ootrafił poprowadzić 

go jedynie sbu,,.zną drogą. 
Ale Naser odszedł , a wiele 51Praw z.wiązanych z 'DOkojowym 

u•regulowani em k01nfl i1ktu utknęło na martwym punkcde lub teoż 

ulegle> za.wieszen•i•U. Dotyczyl.10 to przede WSll!ystkdm pia.nu Roger
sa i wyn ikając ych zeń konsekwencji, tak'Lch jak konsultacje 
z amba•adorem Jarri.ngiem. które miały na celu do·Prowadozenie 
do OIJ)racowani a k e>nkre tnych k•roków wiodących do pokoju. I w 
tym właśnie punkcie el Sad.at ma przejąć władzę. sta.1ąc w obli
czu niezmiernie s komplikowa.nej sytuacji i nie zawmiinaJac rów
nież o tym. że si ły imperialii;tycwe nde wyzbyły !Ile nadziei i na 
to, że w samym E g i1pc ie , prz y pomocy elementów reakcyjnych, 
uda S>i.ę zahamować postępowe procesy. 

za załamanie sri..ę pierwszego etapu misji Jar?'l!'Ilga, PQonOSlł W 

O'Cz)l'W<isty spooób wi'fle I"'...rael. Ale nie tylko. Choc;.aż Stany Zjed_ 
noczone w początkowym o-kresie io:>raelskiej kampanii propagan
dowej o „przesu.n4ęctu do p r z.odu rakiet e~'Pskich" n<e chciały 

potwieordzić i2 raelskich oska·rżeń, później same przychyliły sie do 
argumentac]li. Tel Awiwu, a p ie<rWS'ZYm tego praktycznym skut
k iem było odblokow..nte przez nde dostaw broni dla .10raela 
L udll!ieJen.ie mu poważnej pcmocY mate rialnej. 

Obse.r-watorzy dopa;trywali się w tej wolcie . W;iszyn~onu rów
nież >1mych pobudek. Z jed11ej strony - wewrnętrznych, jako że 

wobec wyborów do Kongresu, przywódcy republikańscy t radycyj
nie operują róilnymi st>raszakami llczae na to. że ziastraszony wy
b<>l"ca wo.li g1'09ować na taki 1>0rządek. jakli Już jest i nie peha 
si~ w nieznanie. 

z d1rugiej strony - mówi się również o nobudkach zewrnetrz
nych, a mianow'l.ci e o nawrocie zJimnowe>iennych metod w ooli
t)"ce zag;ra•n.icz.ne.1 USA. Bo oto n.iemal równocześnie sięgn·ięto w 
Wa..<;zyington·ie do oogróżek, że jeśló załamią się rO'llmowy SAl.T 
trzeba bed'Zie powamie zwnęk:srzyć zbroienla (chociaż o-Statonia 
faza tyoeh rozmów tOC1Zyla si<: w dobrej atmooferze); do o&ka'!"źeń. 

zd~mentowa.nych ootro przez ZSRR. że personel radziecki orze
&u.wał egJ.pskl.e rakiety; i wreszcie do wyssanyeh z pale-a 'l)Ogło-

Nowe elementy 
bliskowschodni ego • , 

rownan1a 
sek, nawet n<ile o tym. te ZSRR buduje barze podwod11ych o4<rę
tów rakietowych na Kubie. ale że mógłby baze taka zbudować.„ 

C zy chodozilo i tu jedynie o względy ta.ktyki wyborcui. 
czy też o z;wro.t w Pointyce zagrarnicz.nej w ogółe - I)() to, 
by, na przyk;rad. jak sądzą niektórzy -= zahamować proces 
odprężenia europej9kiego, zbyt rażący dla pewnych kół w 

USA - na te pytan;a uderi.eli od'POwiedz.i przyszły rozwój wy
darzeń. W każdym ra1Zie na jednym przyn<ajmniej, bl.:i.skO'WS'Chod
ni>m odci11ku . udało się Sta11om Z1ed'1'loczonym 5'kutec.vnie sytuację 

zamr<Yl. ić: z.m.airnowaine zostały trzy miesiące rozejmu. w czasie 
których konsultacje z ampasadorem Jarr'iongóem mogły przyni~ 
jakieś postePY. gdyby nie posta.wa Iuaela i USA. 

W tej sytuacji szczególnego z.naczenia nabiera oi:mblilkO'Wanie 
przez . moskiewskii dzienonik „Prawda" a0rtykułu. omawiającel(o 

najnowsze radzieckie propozycje do-tyczące 'DOliiycz.nego • rozwi<ł
za.nia k0'1'lfHk>tu blisi\roW1schodniego. Jak można WYW'tli06kować 

z a·rtykulu, pro.pozycje te zostały Ziłoż.o<ne drogą dy-ploma.tyczna. 
a •le zostały pominięte mi'iczen<iem. 

Propozycje te wyC'hodzą, nec-z jasna. z założeń rezoluc .18. !l.adT 
BeQ.pieczeństwa z 1967 roku, dotyczących konieczmości zwrot.u oku
powanych 7liem, a ta.kże U!Zll'lani<a prawa do bezpiecznej i samo.. 
dlzielnel egzy-S1tenc:ii na.rodowej wsoz:vstkich pańsbw tego rejon.u. 

Pilan radziecki mówi o jednoczesnym wycofani'll wojsk izrael
sklich I usta.nowientu spra,Nlieclliwego i trwałej(<) pokioju. Obie te 
spra.wy - zdaniem ZSRR - są ściśle zwiao:a.ne i J)O'Wi<nnY być 

rozpatry\ a.ne wspólnie. Pra-ktyc z,nie wyglądałoby to tak: w m°"' 
mencoie gdy uzgod•niony przez ambasadora J'arringa dokument zo
stałby złożony w ONZ, ~rony powllnny wstrzymać się Od a.ket! 
sprzecz.nych z za.przestaniem stamu wojny. Usta.nowienie pokoj.u -
S>tW'ierd.za .,Prawda" - namąo1 w chWlili zakońc<re'nia merwszel!o 
etapu wycofania wojsk i'Z.rael kich. Plan doouszcza OOwiern ewa
kuację tych wojsk w drwóch eba.pach. 

Interesujące są w artyk'llle doz!ie=;lka r00Waża.nia na temat 
spekulacjii iuaelskkh w spra.wie bezpóeczn.vch .1tranic. ..J'est rze
co:ą zupełnie jasiną - 9tw'lerdza „Pra:wrja" - źe obecnie. w e~ 
bujnego rozwoju techn<ilkli, bez'P\eczeństwo te1 r::a:y \inne\ granicy 
polega bynajmniej nie na m.oi.liwości od'S'Un.iecia jej o ld<lka mil. 
lectL na tym, że granilca ta je$t ol'(ólni e =a.na". 

P tan ra<liziecki przeW'!chl je równl.eż ustamowienie S'bref 2Xle
militaryzowa11ych, wprow a<lozenne do 9/!eregu punktów wojsk 
ONZ. a ta.kźe bezpośred'flie gwara'1'lcje ze !>trony czterech 
mooa.T"Stw lub Rady Be'l;piec2eństwa iako cało~i. Słowem, 

:fes<t to plian pełny, zaw:iera.jący wszelkie 'l)Odstawowe dla polit~
nego ro2>WiąUWlila gytuac}i momenty i stanowiący niewą1'lilliwie 

kloonstiruk•tywiną p!atfonnę dl> dyskusJi. 
Pderwsee reakC'je oficjalne w Waszyngtorue jak doonosiła 

Agencja Reutera - były Jak z.wykle „pow9ciąl(łillwe" i .. oo>:ba
Wione entuzjazmu", jak gdyby do reszty za.pomnia.no tam, te 
USA były wspó.tautorem rez,olucji Rady Be-Łpieczeństwa, na któ
rej OPierały sie i pia.n Rogersa i obecny radozieckl pla11 . Niemniej 
jedonak, ja.k mo7.ma S>ądzić . dyplomacja amerykańska. chcąc od• 
r-zucić za·wiarte w ndm sugestie. będrz:ie musiała sie ba.rdzo J>Ome
czyć. bo przy na Jg<>r"'2e1 nawet woli nie m<>Vna zaliczyć i:o. Jak 
to sri.ę chętnie czymi w USA, w poczet 'P05\.lni<:ć jedynie i:>r<>!>&
gan.do.wych. 

ZOFIA ARTYMOWSZ:A 

* SPORT * SPORT * SPORT * SPORT 

Kobiety w prasie 
Bokserzy łódzkiej Gwardii Piłka ręczna 

Dzień dzisiejszy upłynie w 
Łodzi pod zna.J<iem piłki ręea~ 
nej. 

Mężczyźni - w telewizji 
przed bardzo trudnym egzaminem 

ski z XIII LO uzyskał w kon 
kurencji 1ndywidualneJ wynik 
213 pkt. 

W sali łódzkiej Gward.11 od
bywają się codzlennle ostre 
sparringi kandydatów do dru
żyny ligowej, która przygoto
wuje się do ostatnich spotkań 
ligowych. Z.Odzianie mają do 

W tradycyjnym (trzecim z ko 
lei) dorocznym turnieju strze
leckim zorganizowanym przez 
og·ni.ska TKKF, zw. zaw. Prac. 
Książki, Prasy i Radia. Związ 
ku Nauczycielstwa Polskiego i 
Zakładów Odzieży Sportowej 
rozegranym na strzelnicy LOK 
na Widzewie - najlepsze wyni 
ki osiągnęli: 

Co dalej po meczu z Albanią? 
l. w konkureJtcji z:espolowej 

(m(;lżczyzn) zwyciężył zespół O
gniska „Ekran" (Telewizja) -
388, pkt., przed og;ni.skiem 
„Książka" (Księgarze) 362 
pkt„ ZNP - 303 pkt„ ZOS 
273 pkt„ „Antena" (Radio) -
2211 pkt., i „Kaczka" (Prasa) -
204 pkt. 

l. w konkurencji zespołowej 
(kobiet) zwycięłyta „KaC1'k&" 
(Prasa) - 115 pkt„ przed „Książ 
ką" - 68 pkt. 

l. w klasyfikacji indywidual
nej mężczyzn pierwsze trzy 
miejsca zajęli: W. Matusiak (166 
pkt.), w. Krzemień (H6 pkt.) 
I K. Łaciński (130 pkt.), a wśród 
kobiet - T. Cylke (84 pkt.), z. 
Tarnowska (48 pkt.) i E. On:esz 
kówna (37 pkt.). 

Poza konkursem st. Sosnow-

MECZ TENISOWY 
POLSKA - A US TRIA 

W najbliż~zy poniedziałek i 
wtorek (19 i 20 bm.) w hal! war 
szawskiei Gward:i rozegrane :r:o 
stanie m!edzypaństwowe spotka
n ' ~ ten isowe Polska - Au5'r ia. 
Bedz;e to Inauguracja powego 
sezonu halowei:o. 

Słaby poziom, jaki za.prezen
towali w meczu z Albanią pol
scy piłkarze poważnie wz.burzył 

opinię publiczną. Bo jak tu się 

nie denerwować, kiedy ogląda

my niemrawe akcje naszych za 
wodników, którzy jakoś jednak 
w powa:bnych meczach klubo
wych potrafią stanąć na wyso
kości zada.nia. Gdyby to jesz
cze był przeciwnik godny uwa
gi, ale przecież Albańczycy są 
co najmniej o klasę gorzej wy 
s?Jkolenl technicznie niż Pola
cy. W sumie perspektywy roz 
wojowe naszej reprezentacji są 

prawie żadne, drepczemy stale 
w miejscu, upajając się sukce
s-am! nad słabymi przeciwnika
mi, a przegrywając z drużyna

mi czołówki europejskiej. Nie 
wiemy Jak dlugo jeszcze ten 
sta·n rzeczy b<:dzie przez władze 
PZPN tolerowany. Jeszcze raz 
podkreślamy, że w ZSRR. Buł 

garii czy Czechoslowacli po nie 
uda·nych występach reprezenta
cji narodowych potrafiono wy
ciągnąć konsekwencje nie tylko 
w stosunku do piłkarzy, gdzie 
zrezygnowano z większości ..a
wodnl•ków stare.1 kadry, ale tak 
że rozliczono się i z zarząda

mi związków. 

2 DZIENNIK ŁODZKI w: 247 ~6910). 

Co nes jeszcze czeka w tym 
sezonie na arenie międz;9'naro
dowej? 

21 bm. odbędą itlę pierwsze 
mecze drugiej rundy rozgrywek 
o Pi~karski Puchar Europy i 
Puchar Zdobywców Pucharów. 
Legia, jak wiadomo, gra w Bel 
gii ze Standard Liege, a Górnik 
w Turcji z Goeztepe Imnir. 

28 bm. reprezentację Polski 
czeka trudny pojedynek z od
młodzoną drużyną CSRS. Mecz 
odbędzie się na dwóch fron
tach - seniorów I drużyn mło
dzieżowych. 

4 listo.pada natomiast rozegra 
na zostanie runda rewanżowa 

Pucharu Eu.ropy i Pucharu Zdo 
bywców Pucharów. Aby polscy 
kibice mogli obejrzeć obydwa 
spotkania planuje slę rozegra
nie jednego z nich 3 listopada. 

Na tym zamknięty zostanie 
sezon spotkań międzypaństwo
wych ! międzynarodowych pol. 
sklch piłkarzy. Nie ZQ\POmlna1-
my jednak, że jeszcze w tyro 
roku odbędą się dwa meci• 
eliminacyjne o mistrzostwo Eu 
ropy; dziś NRF Turcja I 13 
grudnia Turcja - Albania. 

(ms) 

rozegrania tny mecze: z Zawi 
szą i Stalą w Łodzi oraz z Błę 

kitnym.i w Kielcach. 
Gwardziści, ja,k dotychczas, 

wygrali tylko trzy spotkania: 
z Carbo 20:0, Błękitnymi 13:7 I 
z BBTS 16:4, a na wyjazdach 
przegrali z BBTS 6:14, Stalą 
7:13 i z Carbo 6:14. 

Zapoznajmy się z · a·ktuatną ta 
belką pieTwszej !lg! grupy „B". 

1) Stal 9:5 80 :54 
2) Błękitni 9:5 79:59 
3) BBTS 7:6 76:64 
4) Carbo '1:7 61:'7 
5) Gwardia 6:8 72:64 
6) Zawisza 3:11 44:94 
Łodzianie powinni koniecznie 

wy.grać oba mecze w Lodzi, 
ale zdobycie przez nich 4 
punktów jeszcze nie daje peł

nej gwara.ncji utrzymania się 

w pierwszej lidze grupy „B". 
Dużo zależeć będzie od wyni-

ków spotkań bezpośrednich: 
Cal'bo z BBTS I Carbo t. Zawi 
szą. Kandydatem do grupy 
„A" jest BBTS, ale kto wie 
czy na awans nie zasłużą · bok
serzy Kielc, którzy mają do ro 
zegrania dwa mecze na włas
nym ringu, co przy tym ukla
dzie tabeli jest niesłychanie 
ważnym momentem. 

Pierwszy mecz Gwardia roze 
gra u siebie z Zawiszą w bar 
wach której walczą m. In. ta
cy bokserzy jak: Wojdylak, 
Rybski, Kaczmarek, Ziółkowski 
i Sobiech. 

Trener Kasznia pr-zygotowuje 
do tych pojedyJtków następują 

cych zawodników: braci Ole
chów, Grzegorzewskiego, Ryn
kiewicza, Misiaika, Kardasa, Fla 
szmana, Paprotę, Kubackiego, 
Gąsioirowskiego, J'ózef!aka, Fili
piaka i Kruka. (tll) 

Kto z łodzian wyjedzie do Monachium? 
Tegon,czny sezon 9P'Qlrfutwy 9t8'I: !)Od znakiem dłu.gofafo

wych przygorowań do &tartu w Monachium. Nic d'ZilwneP:o. 
że padło wiele rekordów Polski. ustanowionych t>rzeo: lek
koatleotów. cięźarO'Wców i pływaków. Swnadcza one 0 pew
nym wzroście DO<Ziomu sportu WY'C'ZYnowego. 

Ja·k jest w Łod<ill? Ilu nasozych rePrezentitntów zs,k.walifi
ku.ie się ostatecznie na wyjazd do Monachium? 

Powatne szanse mają: Maranda. Waśkieowtlcz. Wap;neir (w 
sztafecie), Gołębiowskd, Nowakowa (w sztafecie) Nowicki 
KMli-ńskń., K·aczorowsl<'I i chyba ieden z Beków.' Być mO-: 
że, że w repre1Zentacjł znajd'llie 9ię iedna z si<atkarek Startu 
jeżeli w ogóle dTUżyna nama zakwal i fi•kule sie do turn•iejti 
olimpijskiego. Wyjadą zapewne Proctioń i Rynkiew'iĆz, 
a może ta.kże któ·ryś z zapaśników czy cięża.rowców . 

Będziemy bardz.o radzd. jeśli poz.a WYmienionymi w na•ro
?<>~ej rę,prezentac;ii Polskli na Olirn,pda<lę ZlllaJ<lą się jeS?:<'ze 
11mu l;o,drroame. (n,) 

Przede wszystkim na uwag, 
zasługuje inaugurujące w na• 
szym mieście sezon plerwszoli• 
gowy spotkanie męskich si6de• 
mek A'llilany I Gwardii Opole. 
Mecz roz:pocznie się o godz. li 
w hall ŁKS przy Al. Unii 2. 

Kto chcla·łby nieco wcześniej 
obejrzeć spotkanie pllki ręcz• 
nej mężczyzn, może odwiedzić 

salę ChKS na Chojnach, gdzie 
tamtejsza drużyna Ugi między 

we>jewódzklej sootka się z Chr<t 
brym Opole. Poczatek tego me 
czu <> godz. 18. (m) 

Dziś 

w Szwenningen walczy 
K. Rynkiewicz 
Dziś w miejscowości S:r:wen

ningen (NRF) rozegrany zosta
nie mecz bo~serski z udziałero 
naszych reprezentantów. W dru 
żynie Polski wystąpią: Witek, 
Moruś, Czaczyk, Grudziński, Pu 
bisz, Rynkiewicz,.. Xula, Rudkow 
ski, Kowalcz;v-k, Bieniuk, Dra„ 
gan, Denderys. 

Jak można wyw.nioskować 1 
u:otalonego składu - nie jest to 
pierwszy nasz garnitur. Dobrze, 
że PZB w zawodach między. 
narodowych stara się WJ"korzy
stać młodych i dobrze zapowia 
dających się pięściarzy. 

Mecz rewant.owy rozegrany hę 
dz.ie, w Ebingen. 
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kretariatu w „Wólczance" -
prawie się . nie zamykają. Kie 
rownicy, ci z zaopatrzenia i ci 
ze zbytu ustawiają się w ko
lejce do szefa. Przy okazji mo 
ina dowiedzieć się wielu cie
kawych rzeczy. 

------ w z.aikładl'Lie, który mimo n.asycen·ia ryn. E: ku produkow·anynid w całej bieiiżnia-
: n~f.ekcy:)nej bra·nży koszulami. n.ie 
: Jta•rzek.a na b r !!•k handlowego „obłoże-
- nia" (Jak to stę w fabryC'Znym żargo-
: nie móW'i) każ.dia minut.a przyinosi c<>Ś 
: nowego. Pl"Odu.kcj.a 6 mi-lionów kosz,ul rocznie 
: wa..tości (w cena.eh zbybu) 814 mln zł. z t~1'(c; 

prawie połowa na ekswrt. w znakomitej ilości 
: na rynk•i krajów k.apitaHstycznych - bo za ca
:: łe 20 mln zł dew.i'1!owych, To w tym roku. W 
_ przyszłym - wzrost wa•rtości dolarowego eks· = P<>rtu s«ę~ruie ~rubo po'flad 34.5 mln zł dew. 
- a na koniec nowego pięcioleciia :lui prawJe 
- 41 ,5 mln zł dew. 

--

= 
--_____ _._ 
-wano pomoc in&truktorek szkoleniowych. oosta : 

rano się o takie ustawienie systemu pra.cy, _ 
aby szwaczki nie musiały tracić czasu n-a wy = 
kony·wanie zbędnych czynności nrzy maszy- : 
nach, no i... zaczęto pozbywać sie niektórych _ 
z fabryki. : 

:E Z krajowymd odbi'Orcami rów.;;iteż nle ma 
: więksizych kłoptów. Jeszcze do niedawna były, 
: bo w czasie za.wtleTallly<Ch umów kręcono tro
: eh<: nooami na k<>SZule produkc.H dwóch tere
: nowY"!h fHiJi „Wólicz.alllki " - z Łasklu i Wie= ruszowa. - Dziś ten problem jest już za na= mi - mówią mi w lódzkie.1 cenbrali. - Tere= nowa „Wólczanka" nie o Wliele ustępu.je łódz= k<iej. = „ Wólczanka" wipra.wdzie to noe „Moda Pol
.,,. ska" .a koszule to nie kre.a<:je .. harute couttu
: re", ale też trzeba je umieć szyć w coraz to 
:: nowych wizorach i fa.sona.eh i z cora~ to i1n
„ nych i nowocz,eśniejszych tka111in. Tu też pani '5 moda ma sw„je, nierzadko ekstraoryginalne 
: wymagania. Choćby nie ta·k daiwno. przy O•ka
: ZJI zamówien1ia d<o An.gliii .. na 150 tys, kos2ul 
____ Mppiesow„kic'h. - Chce P<l>n·i obejrzeć. w Ja-

Był więc jeden odsiew kad1owy, drugi, i pra 
ca zaczeła nabierać właściwej Tangi. Pod 
względem kwalifikacji także. Werbu·nek 
ograniczono wyłącznie do absolwentek przyza. 
kładowych bądź zasadniczych szkól zawodo• 
wych. 

W tej chwiU W'S'Zystko jest Jasne. Ale wów
c..as, przed ro.kd.em czy oółtora, koedy to za
bierano się do UP<>rządk<>wania gosPQda'!"kd ka 
drowei nie brak było wą.tpliw'06oi. Qgra•nicze
n.ie limi·tów kadrowych od da·wna n·ie wyda· 
je się być operacją P<>l>Ul-a•r·ną. Co tu duio 
mówlić, W<iadomo Jak to jest z uja•wnia.ńiem 
reą..erw. za.wsze Jakąś rezerwe l.rad•rową. jak 
przysłowi'owego zaskórnńaJca. warto miieć za 
podszewką. „Wólczanka" najwcześniej chyba z 
bra.nży 2aczęla odstępować od te.1 zasady. Co 
rówmież iest waż•ne - wyda}n<>ŚĆ produkcji 
nie tylko nie spad.la, a.le wzrosła, popra.wila 
si~ orgainizaicja i dygcypli..n.a pracy, spoważni.ał 
stosunek ludzi do pracy. Nie ma Jednak róży 
bez kolców. P rzed samorządem i komds.1am1 
problemowymli, anal<ieującymi gospodarkę kom· 
bin.atu w aspekcie potrzeb nowego systemu 
ekonomicznego, znów sta.neły problemy kadro· 
we i to w zg<>łta n iecodziennym świetle, bo w 
aspekcie wieku, cozyl.i mebrykd zalo.gi, 

-------------- przewietrzyć miasto? Jak 
-

kiej to biel<iż.nie. rodem z Lodzi. będą parado
- wać londyńscy chlopa.czkowie? Niestety 

---= --------
P 

odozas ootatnich 4 lat w 
Łodzi przeznaczono oko
ło 30 mln zł na zai·nsta-

lowanie urządzeń odpylają
cych i absorbujących. Same 
elektrofdltry dla EC pochło
nęły kwotę 24 mln zł. Urzą· 

dzenia te przede wszystkim 
zadecy'<iowały, że powietrae 
w · naszym mieście stało się 

znacznie lepSJZe. O ile w P<l· 
przednich latach obszar mia
sta, gdzie za.pylenie kształto
wało się powyżej normy (250 
ton na 1 m kw. rocznie) wy
n-0&iło około 35-40 proc. ca
łej powierzchni, to obecnie 
strefa ta zmniejszyła sdę do 
ok<>ło 30 proc. (w skali kraju 
co roku ulatuje jeszcze w po 
wietrze ok. 4 m1n ton py
łów). Pod wzglę<lem tempa 
walki z zapyleniem P<Jwie trza 
l'~ódź .uplasowała się na pierw 
szym m iejscu w kraju. Fakt, 
że pozbyliśmy się około 200 
dymiących kominów mówi 
sam za siebie. 

* 200 kominów - zabytkami 
* Zima najgroźniejsza -!! pierws-za partia ba•rwinych fatałaszków przepły-

==== .nęł.a )uż Ka.nał La Man.che. a nastepna rodzi 
si•ę dopi•ero w kroj-O'wni. Ale przy P<>IIH'>CY pla 
styc"'1•ie przekazad'.le.go opisu moż.na ją sobi• 
wyobrazić. 

___ A więc u hippiesóiw WS'ZY5tko muJSli być na 
odwrót. Ich specja.Lny szyk to koszule ko· 

==_ lorowe, z różnych wzorzyst~h kawałków zszy 
wane łaty. Przody, tył, każdy rękaw . koln.ie
rzyk, mankiety, p!'i~k.i, kieswnlci itp. ozdóbki 

- wszystko musi być z czegoś imnego. Na .1częś_ · § ciej z ró?;nych sukie nkowych tkanin 1edwab ... 
_ nych w groszki. kwiiatki, ciapki, ząbk ', paski. 
: Słowem, im więcej tych wzorów i kolorów w 
== jednej koS>Zuli tym lepie.1. im ba.rdziei szoku· 

Pod tym względem załoga łódzka I za•logi 

= ---------------------

* Najgorzej na Widzewie i w ·centrum 
* Gazowe kotłownie przemysłowe? 
* 6 starych zakładów ulegnie likwidacji 

jące zestaw'i.enia W'hOrbw i barw tvm większy 
- aplauz londyńskich nabywców. Mlbster Hippies 
: jest z.adowol0<1y i zamaWlia d•rugą partie ko
C szui w p<>dlo/bnym wzor n i>etw1e. Zapowiada kon 
- tynuowande handllowych konta•któw rów.nież I 5 na ~ok przyszły. o. yes, ve.ry good po!i~h = „ Wólcza.nk.a". very good. 
_ No. nie za.wsze i nie dla każdego, Ola tutej
--- szei dyrekcji i samo rządu robot.niczego raczej 
_ niez u.pelnie. Dla ty ch z gó ry też nie ze ws zy
: st kim . Mimo nit!'wątpliwych osiagni ęć ek <>nG
: m ilczn y--ch 1 prO<lukcy~nych („Wólcza.nka" ma 
: kompleks<>WY znak pie rwszej jakości na sw<>ie 
:_ wyroby) da leko b4 ludzl<>m do z.adowolenia. 

01:>11 terenowych !Ui<i to d·wa d'i.ametra1n.ie róż
ne środowiiska pr.a.cQIW11icze. Prizec-ietna wlek·u 
zał<>gi łódzkie.i - 46 laot. załóg brenowych - 216 
lat. Innymi słowy w Łodzi wiekszość zatrud
nionych przy maszynach pracownic , to lrobie
ty w wieku oko.i<> 58 lat lub !lirUbo powyżej, 
tam w La~ku i Wieruszowie - to przeważ.ni<! 
,,dlasto" lub dwudziestolatkU. Na obu tych, 
pod względem wieku pracownic. ta·k przeciw
sta.wmych l:>i.egu-nach kryja si~ jednakowo groź 

pod metryką 

-= ------------------------= ------- O ile jednak okres letni 

normy, a latem stęże·nie to 
spada 10-krotnie. Zimą zmniej 
sza się nieco ilość spalin, wy
dobywających się z aut. 

O dcLzfał sanitarny ochro
ny powietrza atmosfe
rycznego, istniejący przy 

A więc wydaJność pracy. W łódzk.ie .1 fabryce 
: Jcoztałtu je się ona powyżej średn i ej br a.nżowej. 
'!!!! ale w terenowych filiach należy jeszcze nad 
:: tym problemem P<>oracować. ne dla 'J)lanlQIW'imej rytmiiki pracy, niebe?.ple

czeństwa. Oznac-zają one częstą, choć uspra
wiedl·i.wi'<l'tlą nieobec.no6ć pracownoc przy ma-
9Zyna.ch. Tu z powodu zwolnień chorobowych, 
t>am wskuotek UTlopów macderzyńskdch. <>Piekl 
ma.tek nad chorym; dlliećmi iotp. 

-- pr:zY'nosi znaczną P<Jprawę, 

Stacji San.·Epid. prow~dQ:i 
ciągłe pomfary pyłów oraz 
stężeń dwutlen.ku siarki. Z 
wyników tych badań wycią

ga się wnioski co do dalszej 
rozbudQWY i przebud<>wy 
miasta oraz właściwych pod
łączeń do cent•ralnego ciepłow 
nic twa zarówno zakładów 

przemysłowych jak i budyn
ków mieszkalnych. I tak pa
lącą potrzebą jest rozp'oozęcie 
budowy EC-IV, aby umożli

wić podłączenia dQ centralne
go ogrzewnictwa dals.zych te 
renów śródmiejskich i Widze
wa. Niebezpieczna byłaby bo
wiem konieczmość budowania 
kotłowni lokalnych, zwłasz

cza w dzielnicach magazyno
wo-przemysłowych. 

--- zwłaszcza przy korzystnym 
: Cala koncepcja przy,,;zlego pięciolecia opar• 
: ta jest na zalożeniach bezinwestvcy.inych. 
: Owszem. planowana jest budowa nowego za
: kładu odtworzeniowego w Łodzi. ale start do 
: niej pr:rewiduje sie na koniec roku 1974. Bez
: inwestycyjnie wiec. za to z głową, trzeba za. 
- pewnić przedsiebiorstwu dalszy. pomyślny roz„ 
- wój. Przez postęp organizacy_tny i technologicz 

Trzeba to brać pod uwagę przy rozwiązaniu 
założeń do planów przyszłego· pieciołecia! Trzę 
ba. A tymczasem limity zatrudnieniowe dla 
całej branży są jednakowo rygorvstvcz.ne i nie 
uwzględniają j.ndywidualnej specyfiki poszcze
gólny<:h przed.si(!biorstw. 

----------
= 

: ny, usprawnienie stanowisk roboczych. wvPli· 
- minowanie zbednych operacil produkcyjnych, 
: _lepsze oprzy-rząd<>wanie 1>ruc 1>0dsta wowych, 
: większa sp:rawność manuał.na szw3.czeK, ztnni„j • 4 • _ 
... szenie strat czasu T<>-boczego. : 
: Nie będzie to na pewno łatwe. ale nie n1e- -
: możliwe. Nie na darmo te wszyst.kle konfe- Dl"'l'W'i. dyrektOlrskiego l(ablmet<u obwieT'aja sle -
: r.encje i narady, dziesiatki t?odzin. w czasie wreszc·ie i samorządow-o-ad.rni'rlistracyjny aktyw _ 
: których zakładowe komisje problemowe prze- z wypiekami na twa.rzach W'Pada w obJecia -
: nicowały całą gospodarke kombinatu omal od Mcznych, czekających nań w sekreta·ri ac.ie in- = 
-
=_ pods-zewki. I to nie od wczoraj. ale w ubieg„ teresantów. Narzbierało sie ich bowiem wie- = 

ty m roku jeszcze i dwa lata temu również, !11. Z central handlu zag,ran-ic'ZJnego, z kid·ku _ = mimo ze wówczas o nowych metodach fi·nanso placówek kooperujących. z samej f-abryki rów- = 
: wego ·dopingu jeszcze sie nie słyszało i można nież. - Ba·rdzo przepraszam - zwraca sie de : 
: było jakoś balansować rezerwami. w „Wól· mnie dyrekt<>r. - M<>że u.mówimy się na .lu. : 
: ~ance" nie balansowano. Gdy siwstrzeżo.no. że tro ... Sama pani wid.z.i . że choćbym chc4.ał nie : 
- w terenowych filiach pewna !l'rupa szwaczek wyskrobi~ dzJś na·wet kwad•ra.nsa wolnego cza~ = 

układzlie ilości opadów i kie
runku wiatrów, to zima jest 
o wiele trudniejsza, tym bar
dziej niebezpieczna dla na
szj"Ch płuc, im ba.rdziej mroź
na. Wtedy b<>wiem spala się 
więcej koksu i węgla. Nato
miast, w zależn-0ści od kie· 
runku wiatru, zmniejszają się 
nieco' strefy zagrozone nad
miernym zapyleniem. Najgo
rzej jest pod tym względem 

w centrum i w rejonie prze
mysłowym Widzewa. Najle
piej na Polesiu, zwłaszcza w 
okolicach Parku Ludowego. W sytuacji, jaką mamy tej 

zimy, kiedy istnieje jeszcze 
400 większych kotłowni s.ta
rych, czystQŚĆ powietrza za
leży jeszcze w znacznej mie
rze od umiejętnego spalania 
koksu i węgla w tych wieko-

: . . nie wykonuje norm produkcvjnych„ zareagowa su .• , : 
: no stanowczo, choć sprawiedliwie. Zorga.nizo- K. WYRZYKOWSKA -

Zimą rośnje także ilość emi 
towa.nego w p0owietrze dwu
tlenku siarki. Na szczęsc1e 

pod tym względem utrzymu
jemy się w grandcach poniżej '.i1111111111I111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111i111111111 iii 
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T
YM razP.m zacznijmy od list n. 

„Impuls do napi-sania poniż„ 
szych słów - czytamy m. in. w 

· liście „PeKaeSowskie.e:o Podróżni
ka" (nazwisko i adres znane redakcji) 
- dał mi artykuł red. J. Krajewskiego 
„Nie dajmy sie okradać". zamieszczo
ny w nr 241 ,.Dziennika Łódzkie~o". 

W artykule tym auto-r przytacza sze
reg drobnych nieuczciwości. które są 
- jak pisze - tolerowane przez spo
łeczeń.Sotwo ... , piętnuje bierno-ść i obo
jętność społeczną w przvpadku np. ma
chinacji konduktorów MPK, którzy wy
dają nie przerwane bilety, aby je póź
niej ponownie sprzedawać. ,,', 

Zdaniem naszego korespondenta 

W BREW zawartym w liście za
rzutom - zdaję sobie spra
wę z tego, na jakie szykany 

narażO'lly jest człowiek protestujący 

przeciwko drobnym nadużyciom. I 
to n ie ty 1 ko ze strony spraw
ców tych nadużyć, a 1 e ta k że (o 
paradoks4e!) innych ich p-0tencjalnych 
ofiar. 

Kiedyś. biorac ndział w pewnej in
spekcji, każdorazowo. ~dv pr05iłem o 
książkę życzeń i zażaleń, orawie z a w„ 
s z e S•potykałem sie z t a j o n a wro· 
ga postawa kierownika Placówki i s 
ja w n a wrocościa c.ześci uostro-nnych 
świadków. Tych właśnie. w interesie 
których działała owa inspekcja.„ 

godnie musi sle przenosić do innego do
mu wczasowe20". 

Cóż, fakt taki m ó g ł mieć miej
sce. Nie neguję. Ale namawianie 
mn;ie do „pisania odważnie" i o 
Wielkich Cwaniakach przez człowie

ka, który sam „z przykr<>ścią stwier
dza, że nie kreśli pod listem swego 
nazw.iska", co motywuje m. in. fak
tem, iż „jest blisk-0 warstwy takich 
ludzi" - chyba mija się nieco z ce
lem. Bo któż wreszcie może i powi
nien o tym. o t w a r c i e i o d w a ż
n Ie powiedzieć, jeśli nie ten, kto jest 
blisko, tym bardzriej, że - jak sam 
twierdzi - w żadnych machiliacjach 
udziału nie bierze, co stawia go w 
oczach innych (tych - oczywiście -
co biorą) jako frajera! 

gróżkam5 l „radami", abym się nie 
mieszał w nie swoje sprawy. Listem, 
o którym wspomndałem w poprzed
nim artykule (machinacje z benzy. 
ną) zainteres-0wała się łódzka dy·rek· 
cja CPN. 

Wszystko to - niezależnie nawet 
od treści i nie zawsze miłego tonu, 
pozwala wnioskować, że j e d n a k 
s i ę k r ę c i, że ziarno rostało p-0-
siane na dobry, choć może jeszcze 
nie najlepiej przygotowany grunt. 

Tu raz jeszcze powrócę do listu cy
towanego na wstępie. „PeKaeSowski 
Podróżnik" kończy ów list żąda.niem: 

„Red. Krajewski wzywa czytelni-
ków do cywilnej odwagi. Otóż ja, o
pierając się na tej samej przesła11ce, 

apel, abyśmy nie dawali się bezkar
nie okradać„. „trąci donkiszoterią, bo 
wyka.zuje oderwa.nie się od rea.liów 
i ulra.dza nieznajomość psychologii 
życia zbiorowego". 

Zarzucając mi dalej, że z pewnoś
cią nde zdaję sobie sprawy „na jakie 
szykany narażpny jest np. pasażer, 

który sprzeciwia się drobnym machi
nacjom biletowym" i d<>dając, że nie
jednokrotnie sprzeciw taki nie przy. 
nosi rezultatów, Czytelnik nasz przy
tacza na dowód tej tezy następujący 
fakt: 

Lekarz leczy, natura uzdrawia 
Z rac.ii · swyclt za.ieć służbowych cze

sto jeździ on na określonych trasach 
ob sługiwanych 1>rzez PKS. Dwa ra.zy 
zwracał uwage konduktorowi na wyda
nie nie\vłaściweizo biletu Cza niż.sza ce
ne) i w obu WY!>adkach został„. aro. 
gancko potrakt-0wany, W 1>ierwszym 
przyoadku wpisał fakt do ksiaźki za
żaleń. w drugim napisał zażalenie 
wprost na adres dyrekcji PKS w Ło
dzi, za każdym razem załacza.iac bile
ty, I nie otrzymał żadne.i odpowiedzi„. 

Na tej podstawie „PeKae.Sawski Po
dróżnik" buduje opinię, „że tego 
rodzaju machinacje są zjawtlskiem P<J
wszechnym, wobec którego dyrekcja 
PKS jest bez.radna"(!). 

• ą. • 

I to jest właŚ'llie ów mur, o któ
rym wsp-0mniałem w poprzednim ar
tykule, a który t r z e b a obalić. N a
wet narażając się na szykany i złoś

Hwości ze strnny samych zaintereso· 
wanych i tych, którzy... nie wiedzą 
co robią. I tych drobnych, I tych 
uchodzących (przynajmniej we włas

nych oczach) z.a wielkich. 

Bo - jak piS<Ze inny Cz)"te1nik -
drobne nadużycia spotkać można na 
różnych, nie tylko drobnych szcze
blach. 

„W tym roku no. czytamy we 
wspomnianym liście - spotkałem pew
na panią. kt-Ora w zaufaniu szczyciła 
sie ty<m, że ustosunkowany małżonek 
załatwił .ie.i ~zasy z dziećmi w sezo
nie nad morzem na cztery turnusy. Je
dyna niewy11roda to to, że co dwa tv• 

Co więc wstrzymuje naszego Czy
teln·ika podpisującego się zmyślonym 

nazwiskiem z dodatkiiem - „niedzi
siejszy" od ujawnienia konkret
n y c h faktów, które go oburzają? 
To właśnie ów wspomniany mur, któ 
ry próbuje przeskoczyć, ale którego 
w pełni pokonać jesz«ne nie ma od
wagi. 

• • 

ł
,I IE są to jedy'!1e listy, które na
J płynęły na mój adres w ciągu 

minionego tygodnia. Były i te-
le-fony; jedne ze wskazaniem innych 
drobnych objawów zl;a (w tym dwa 
o podobnych, jak cytowane naduży
cia w autobusach PKS), inne z„. po-

proszę o opublikowanie mmeJszego 
listu. W przeciwnym wypadku będę 
miał pełne prawo powiedzieć autoro
wi artykułu: medice, cura te ip
sum! 0

). 

Żądanie to zostałQ spełn.ione. Za 
wynikłe z przyczyn redakcyjnych . 
skróty przepraszam autora, który ja
ko człowiek biegły w łacinie, przy
zna mi też chyba rację, że medicus 
cura.t, natura sa.na.t 0 *), Tym bardziej, 
re przecież początek został 2'Jl'Obiony. 

.JANUSZ KRAJEWSKI 

*) Lekal"ZU, lecz samego siem„ (łac.). 

••) Le~a.rz leczy, natu-ra uzd'l".a.wtia 

(łac.). 

wych obiektach, gd.z.ie na 
ogół nie może być MQWY o 
zainstalowaniu odpylających, 
względnie absorbujących u
rządzeń. Stąd k<>niecz.ny jest 
wzmożony nadzór nad kotłow 
niami w sensie przygotowa
naa ich do sezonu. a następ
nie właściwego użytkowania. 

W przys.zlości kotłownie, 

które będą musiały po 
rostać w centrum, 

zmienią na pewno swe „obli
cze". Myśli się np. o zainsta
lowaniu kQtłowni gaą:owych. 
Na Jata 1971-76 zobowiązano 
16 zakładów do przeprowa-
dzenia inwestycji mających 

na celu ochronę powietrza. 
M. in. dotyczy 1;Q „Anilany'', 
„Polfy" przy ul. Drewnow
skiej, Fabryki Kotłów i Ra· 
diatorów i wszystkich -elek. 
trociepłowni. Do miejskiej 
sieci przewiduje się podłąc;ie
nie 6 zakładów, m. in. „E
wy", Łódzkiej Wytwórni 
Srodków Spożywczych przy 
ul. Wólczańskiej, ZPDz. „Du
racza.", Fem<iny, Zakładów 
Pasmanteryjnych im. Lewar
towskiego i „Wiosny Ludów". 
Natomiast 6 zakładów uleg
nie likwidacji m. in.: stara 
„Gumówka" i Sp. „Xen.on" 
przy ul. Kilińskiego 122, 

Ogrom.na role w oczyszczaniu 
powietrza spełnia zieleń, a każ

de drzewo liczy sie tu dosłow

nie na wagę złota. Niestety, 
zbyt mało doceniaja to nasi 
urbani-ści i 11rojektanci, czeg-~ 

dowodem jest jeszcze b:l.rdzo 
duża ilość wvcinan.ych drzew 
przy okazji budowy nowych o
biektów. CharakterYstvczne. że 

nic nie mówi sie dotvchczas o 
zieleni w śródmielsl<iel dziel· 
nicy mieszkaniowe.i. Łódź nie 
ma wciai jeszcze ooraeowane· 
~o aktualnie nlanu przewietrza 
nia miasta. przez towarzenie 
m. in. naturalnych zielonych 
cia.J!:'ów wełltylacvlnych. Nie 
ma też jeszcze kon cep ej i za11ro
s1>odarowania wszystkich stref 
ochronnych wokół dzielnic 1>rze 
mysłowvch i zakładów. Gwoli 
ścisłości trzeba nnvznać, te 
takie olany powstałv ro:i: dla 
Nowych Sadów. Dabrowv orze. 
mysłowe.i. dzielnicy maR'azyno• 
wo-przemysłowej „Ustronna", 
Oczeku.ie sie jednak nadal na 
dokonanie inwentaryzacji ziele• 
ni i s1>0rzadzenie .iel aktualne-
1110 bilansu. tak niezbedneiro dit 
właściwej ocbronv stanu posia
dania i tworzenia nowych, zie
lonych oaz. · 

Przy okaz.ii ciekawostka: do 
władz miejskich wpłynelo ost.at 
nin kilka wninsków od miesz· 
kańców ~ilaska o wYraienie 
><1rody na zameldowanie w Ło

dzi. Wnioskodawcy to renciści. 

którzy nabawili sie chorób 
dróg oddechowych podczas pra.
cy w ko1>aln!ach. Swe Podania 
motywowali tvm. że :re wz11rle
du na stan zdrowia muszą za
mieszkać w odpowiednich wa
runkach klimatycznych i dla• 
tego WYbrali Łódź. 

W. KASPRZAK 
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Zqcie Lodzi 

Z ohrod p1enu'll KL PZPR 

Batalia o fach owców 
• • • • • • 

Poprawienie jakości 1ystemu wychowania, przezwycię

żenie niedostatków I słabości w pracy ldeow1>-wychowaw

czej szkól oraz Jeszcze ściślejsze powiązanie azkoln..ictwa 

wyższego z potrzebami gospodarki narodowej, rto głów

ne zadania I kierunki rozwoju szk<>lnictwa ogólnokształcą

cego i zawodowego w Łodzi w najbliższych latach. Zna

lazły one wyraz w uchwale wczorajszego plenum Kł. 

PZPR i pr<>gramie r<>zwoju łódzkiego szkolnictwa łrednie

go opracowanym przez Prezydium RN m. t.od~. 

z programu teg0 wyn.idta po 
trzeba bardzieJ ~"uie~z.nego i 
sKoor<lynowaneg<.> ozia1ama w 
zakresie kszta1cema kadr d>a 
~otrzeb gospoaarki naroCloweJ 
1 po;;zczegolnyeh jej 021eozin. 
Obow1ązeK ten a-0tyczy w tow 

nym stopniu władz oswiato
wych naszego miasta ja" też 

~esortów, zJednoc2en i przed<>1ę 
biorstw przemyswwych, na kto 
ry~i; także c.iązy odpow1edzial
nosc za przygotowanie wysoKo 
kwalH'i.Kowa.nych kadr: w przeg 
łozonych na plenum materia
łach wskazywano, że w nadcho 
dzącej 5-latce szkolnictwo lodz 
kie będzie musiało przezwyc1ę 

żyć stereg trudności związa
nych przeoe wszystkim ze zja
wiskiem niżu demograf icznego. 
Stawia to przed naszymi wła

dza.mi oświatowymi zadame pre 
ferowania okreslonych kierun
ków kształcenia, intensyfikacji 
procesu nauczania oraz - co 
jest rzeczą szczególnie pilną -
rozwoju szkolnictwa zawodowe 
go dla pracującyeh. 

Zapotrzebowanie przemysłu 

łódzkiego na kwalifikowane ka 
dry w nowej pięciolatce okre
śla się cyfrą ok. 92 tys. osób. 
Wszystkie typy łódzkich szkol 
dostarczą w tym okresie oke>ło 
51 tys. fachowców i mimo na
płrwu siły roboczej z woje
wodztwa ponad 20-tysięczna 

grupa praeowników, któqy wei 
dą do prod ukcjl, nie będzie po 
siadała pełnych kwalifikacji za 
wodowych. W tej sytuacji ku· 
ratorium i administracja gospo 
darcza winny niezwłocznie -
jak podkreślono na plenum -
opraeować program i system 
podnoszenia kwalifikacji tej 
gru.py pracowników poprze• 
szkolenie w zasadniczych szk<> 
lach zawodowych, kursy do
kształcające i szkolenie we
wnątrzzakładowe. 
Należy przy tym dokonywał 

systematycznej konfrontacji a
ktualnych przedsięwi;ięć szkol
nictwa zawodoweg<> z potrzeba 
mi sospodarki, a w szczególno 
ści zakładów nowych i moder 
nizowanych.„ Potrzebę bardzo 
intensywnego rozwoju szkolni
ctwa dla pracujących określa 
rown..ież fakt, że procent osób 
zatrudnionych w gospodarce u
społeczni<>nej naszego mia&ta 
jest duzo niższy niż w innych 
miastach wydzielonych. 

Jednym z podstawowych za
dań jakie stoją obecnie przed 
łódzkim szkolnictwem średmm 

jest poza tym problem inten
syfikacji procesu nauczania. 
Zbyt wiele jeszcze młodzieży 

nie 1tończy w terminie podję

tej nauki lub c<> gorsza, przery 
wa ją w ogóle. Sprawność na
uczania naszych szkól ogólno
kształcących i zawodowych wy 
nosi 10 proc„ a jeszcze gorzej 
przedstawia się to w systemie 
oświaty dla pracujących. 

Ob0<k systematycznego dosko
nalenia metod pracy nauczy
cieli - w szkołach ogólnoksztat 
cących na czoło bieżących za
dań wysuwa się problem wpro 
wadzenia z,mian pre>gramowych 
wynikających z reformy szkol
nej, uforme>wania właściwego 

modelu pracy liceum , dalszej 
poprawy składu socjalnego 
przyjmowa·nej do tego typu 
szkół młodzieży itp. w szko
laeh zawodowych zwrócić nale 

ży szczegolną uwagę na ko
n1ecz.no~c zctcie:,u1eUJ.a ·~· spol

pracy z od.pow1ean1n1J. pr.t.ta .... ~.1.ę 

01ors1.wam1 przeruys1owym1. 
Wspo.pra..:a ta powinna przy
mesc pelmeJs~ dostosowanie 
sieci &Zkol 1 kierunkow kuta1 
centa zawodowego do poirzeo 
poszczegolnych oranz. Przeds1ę 

~orstwa przemystowe winny 
partycypować w wyposazen.iu 
warsztatow i pracowru szkol
nych w nowoc~esne urządzenia 

1. pom~e nau.l(owe oraz sy,gna 
lizowac, na pock;tawie analiz 
przydatnosci absolwentów, naJ 
własc1wsze kieru,nki ich kształ 

cenia. 
O poziomie i wynikach pra

cy szkoły decyduJe w osta•ecz 
~ym _rachunku nauczyciel, 
Jł!go wiedza i umiejętna.ci pe 
dagogiczne, postawa iaeowo-mo 
ralna <>raz zaangatowanie spo
łeczne. Mamy w Łodzi dobrą 

kadrę nauczycielską, należącą 

pod wieloma względami do gci 
siej czołowki krajowej, ale trud 
no pny tym nie dostrzegać 

faktu, że w szkolnictwie śred 

nim i zawodowym pracuje po
nad 100 nauczycieli bez ukoń 

czonych pełnych wyższych stu
ctiów. Niezbędne jest ruwnież 
dalsze podn1>szenie kwalifikacji 
absolwentów studiów nauczy
cielskich, którzy w Łodzi sta
nowią 55 pr<>e. ogółu nauczy. 
cieli. Potrzebom tym wycho
dzą naprzeciw starania władz 

oświat1>wych i UŁ o uruchomie 
nie w przyszłym roku akade
mickim Wieczorowej Wyższej 

Szkoły Nauczycielskiej. 
Skoro mowa o potrzebach nie 

można zapomnieć 0 z dawna o
czekiwanej poprawie zaopatrze
nia szkól zawodowych w surow 
ce i półfabrykaty, <> postula
tach zorgartu1>wanla bazy re
montowej obrabiarek dla wszy
stkich zawodowych szkół me
tal<>wych, o trudnych warun
kach w ja.kich pracują niektó
re szkoły przyzakładowe, o na 
uczycielskich bolączkach 11>cjal
no-bytowych, do których nale 
żą ch<>ciażby sprawy mieszka
niowe, opieki lekarskiej, wypo 
czynku itd, 

Do wielu z tych spraw, a w 
szczególno5ci do problemów 
podniesienia jakMcl I poziomu 
praey naszego szkolnictwa, do 
boru i przygotowania absol-
wentów do szkól wyższych, 

lepszego dostosowania profilu 
szkolnictwa średniego do pe>
trzeb przemysłu - nawiązał w 
swoim wystąpieniu na wczoraj 
szym plenum KL PZPR wice
minister oświaty l szkolnictwa 
wyższego E. Zachajkiewicz. Pod 
sumowujący dyskusję I s_ekre
tar:t KL PZPR - J. Spychal
ski szczególnie wiele uwagi po 
święcił potrzebie nawiązania 

szerszej współpraey ml~dzy prze 
mysłem i szkolnictwem w roz 
poczynającej si<: obecnie batalii 
o fachowców. Batalii, w której 
bez współdziałania fabryki i 
szkoły, bez wtaściwegó ukierun 
kowania kształcenia i dróg wy 
boru zawodu przez mlodzież, 

bez odpowiedniej organizacji 
I roz'budowy szkół przyzaklado 
wych przygotowująeych kadry 
nie tylko dla macierzystego za 
kładu trudno byłoby mówić o 
rozwoju zarówno szkolnictwa 
zawodowego jak 1 przemyslu. 

SŁ. 

Poczta w roli ... detektywa 
Jedna z mieszkanek naszego 

miasta poinformowała redakc1ę 

o n..ieoodziennym przypadku, 
kiedy pracownicy łódzkiej pocz
ty wy&tępowalj w roli... detek
tywa. Otóż nasza Czytelniczka 
otrzfmała pocztówkę z pozdru
wieniarni z Genewy, na której 
nadawca wprawdzie umieści\ jej 
imię, nazwisko, podał miasto, 

Zdziwieniu adresatki korespon
dencJa z zagranicy doszła d<> 
niej nawet dość szybk<>, bo w 
ciągu 10 dni. za pośrednictwem 
„Dziennjka Łódzkiego" nasza 
Czytelniczka pragnie wyrazić sio 
wa uzna.nia dla pracowników 
łódzkiej poczty i podziękowania. 

(J. kr.) 

ale zapomniał napisać ulicy. -----------------

Zaadresował po prostu: ni. Z. 
nr 12, m. 77. Zwatywszy, że w 
Łodzi ulic rozpe>czynających się 

od litery „Z" mamy kilkadzie 
siąt, można sobie wyobrazić Ilf' 
trzeba było trudu i zachodu, 
aby ustalić na poczcie, te eh<> 
dziło tu o ul. Zachodnią. Ku 

Kiermasz 
używanych 

but6w I łyżew 
Ognisko TKKF przy Pałacu 

Sportowym wznawia kiermasz 
sprzedaży używanych łyże.w i 
butów. Zapotrzebowanie na 
sprzęt jem duże. Transakcje ;ta I 
łatwiane będą w Pałacu Spor 
towym w poniedziałki i wtorki 
od godz. li do 18. 

NTU 303·04 
od owiada 

• 
DRUGA RENTA 

W. B.: Od 2 lat pobieram 
rentę Inwalidzką n grupy i je 
dno~eśnie prowadzę niewielkie 
gospodarstw<> rolne. Czy przeka 
zująe posiadaną ziemię państwu 

mogę uzyskać drugą rentę. W 
jakiej wysokości? 

RED.: Osoby mające upraw
nienia dn dwóch lub trzech rent 
z różnych tytułów mogą 90bie I 
wybrać tyllko jedną z nich, wyż 
szą. Pański projekt jest więc 

niemożliwy do zrea}!:towania. 
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Dzianiny z Teof iłowa 
... "" n 
I 1:z okazii 

srebrnee:o .iuhileuszu 
a 
I ~ Sesja naukowa 

Akademie 
Imprezy 
artystyczne 

Rodzi się w ŁOdzi, na Teofilowie, jedno -z powazme1· 

szych przedsięwzlęt przemysłu lekkiego - kombinat dzie

wiarsko-konfekcyjny, budowany z inicjatywy i funduszów 

zjednoczenia... Welna-Pplnoc. Wybór inwestora nie jest 

dziełem przypadku. Technologia dzianych tkanin zdobyła 

sobie na świecie prawo 1>bywatelstwa, a i w Polsce, mi

mo że nie znana dotychczas, posiada zagorzałych zwolen

ników d<>ceniających nowoczesność tego typu wyrobow 

i opłacalność tego typu produkcji. 

Trzonem całej i!Ilwestyej.i bę

dzie te.Ks\.urownia, uz1ewiarnia 
i wykonczaJ.nia, budowd.ne na 
Teou1ow1e. Ponad•to oo .;.omoi 
natu wJączy się 9 za.k1actow 
przemysłu odziezowego ozyją· 

cych z dzianin tkamnopoaob
nych konfekcję - pocLąwsą 

oo sukienek, a kończąc na gar 
niturac.h i plaszezach. Zas nie-

IS t„s. osób 
zwiedzlło .wystawą 
świeżych · grzybów 

Wystawa śwle„.YL.11 gn.ybow, 
zarowno trują<.ycn Jak i Jadal
nych, zorgaJllz.owana w ŁDK Clt! 
s.i:yla się naaspouz.ewan:)'m po
w<>11zemeru. W ciągu kilku dni 
zwieCIZlłO ją ok. •• tys. OSUIJ. 

W kS•<tZce umieszc;&oneJ na wy 
~Lawie znalazło się wiele uwag 
m. in. prosba o organ1zowan1r 
iego roa.<aju ekspozycji co roJI 
i w nieco wczes111e..1s2.,tm term1 
nie oraz o .z-0rga.n1zvwan1e punk 
tu k<>nsultaCYJuego, ktory czyn 
ny byłby w sez<>nie ruwn1"7 
w nicdzłele, gdy wszyscy wra
cają z grzybobrania. Proponuj" 
się też urządzenie stałej ekspo 
zycji grzybow przy pomocv 
atrapów. 

Naturalnie wszystkie uwac1 
organizatorzy wystawy, tj. l:tta
cia S;>;n.-Epid. o.raz Z...klad Bo
taniki UŁ wezmą pod uwagę. 

.Juź teraz r<>zważa się moiłiwosr 
urządzenia stałego kącika grzy 
boznawczego. Stacja San.-E.p111. 
chętnie widziałaby tu pomoc 
młodziety z Liceum Plastycznl' 
go, ktora mogłaby przygo~ować 

modele najczęściej sp<>tykanycb 
w naszych Jasach grzybów Ja
dalnych i ttujących. 

odzowmy.m uzupełnieniem caloś 

ci będzie zakład w Turi<u pro 
dukuJ ący auane podsiew Ki. 
K oszt calo5c1 - 2,5 m id zło

tych, wartosc roczneJ produK
CJi po zakonczemu drugiego e· 
tapu budow y (IV kwartał 19'l~J 

8,5 mld złotych. Pro-
dukcja dziewiarni wyr:iesie 
w roku 1975 - 16 nUn metrów. 
Zatrudnienie na Teo!il<>wie - 3 
tys. osou, w tym ok. ~ tys. ko 
biet. Zatrudnienie w całym 

kombinacie - ok. 15 tys. osob. 
Surowiec p<>dstawowy - torlen 
z J'orunia. Generalny wykonaw 
ca - „C.:hemobu<iowa'', general 
ny projektant - „Biprowtok" 
Biuro Projektów Przemysłu 

W łókienniczego. Założeniom naj 
nowszej technologii towarzy
szy naJrtowsza organizacja pro 
dukcjl i zarządzan ia . Testowy 
dobór załogi, komputery etc„ 
etc. Tymczasem.„ 

Dopiero 30 listopada ma być 
gotów projekt techniczno-robo 
czy I etapu, etapu, który cał

kowicie ma być zrealizowany 
w IV kwartale r1>ku przyszłe

go. Projektu nie ma, bo i nie 
ma konkretnej koncepcji - Ja 
kie maszy.ny, jakich firm. Kon 
cepcji nie ma, bo do prób p-ro 
wadzonych przez Instytut Włó

kiennietwa włączyło się ostat
nio Laboratorium Przemysłu 

Wełnianego wyposażone w dwie 
maszyny raszlowe przejmując 

wiodącą rolę opiniodawczą. N ie 
pomniejszając kompetencji la
boratorium. przypominamy, że 

czasu mało„. 
Założenia technlezno-ekono-

miczne II etapu (roz,poczęcie re 
alizacji II kwartał 1972) mają 

być gotowe 30 stycznia 1971. 
Czy będą? Do dziś władze miej 
skie nie zdobyły się na jedno 
znaczną decyzję w sprawie Io 
kałizacji całego obiektu, do 

~ 
~ 

dziś trwają targi o budowę 
kombinatowej kouowni i oczy
szczalni ścieków. Rzecz me w 
fund usi:ach, bo tych i.n wes tor 
nie skąpi, a w logice. EgzysL u 
j ąc pod bokiem EC III trud
no godzić się z koncepcJą w las 
n ej kotł owni. Podobnie, biorąc 
pod uwagę małą , bo projekto - Liga Kobiet obchodzi srebrny 
waną dla I:.ódzkiej Tkalni, po jubileusz. W zwi11zku z tym 
wier zchnię budowy, łatwiej już wiele kół terenowych 
prze kazać miastu sw e 3cieki i organrzuje imprezy jubileu...-~o 
swój udział na budowę ich ge- we. 19 bm. w DK im. H. Sa-
ne ra lnej oczyszczalni niż budo wickiej przy ul. Nicfarnianej 
wać własną uzyskując od 3/5, odbed2ie się 'l\'ieczornica ł 
MKP G lokalizację odległą od Z udziałem artysfów scen 
zakład u o kilka kilo metrów. łó-dzkich. połaczo.na ze „zi;a- I 

duj • ziraduła" nt. co wiesz ł 

P r oblemy tego typu nieobce o działalności organizacji ko-
nas zy m procesom wwestycyJ- biecej. w pierwszej dekadzie I 
nym. T y m ra zem dziwią jed- listopada w Teatrze im. St. 
nak. Powołano bowiem zespół I Jaracza odbedzie sie ur1>czy-

1 

do . sp r aw koordynacJ1. budowy I sta akademia dla kobiet Wi
złozony z przeds tawicieli za1n- I dzewa. Kobiety Bałut sp0tka 
tereso°"'.anyeh przemysłów i In- l ją sie na akademii dzielnico
stytucj1,_ po':"olano poza tym ! we.i 25 bm. w ośrodku wyp0 
nadzesJ?ół działający na szcze- czynkowym MO w Cesarce 

blu .mm1stenalny:n. Wyp~owa- koło Ł~dzi. Po cześci oficjal-
dzen1.e na. sz.erok1e. w_ody 1~w!l- nej quiz pt. „Wybit.ne posta-
stycj1, ktor!!J zało_zen'!' z!"1e.n10 cie polskich kobiet" oraz wy-
no w . trakcie reahzac11 me 1est ! stępy artystów Teatru Muzycz 
zadamem łatwy~ •. To prawda . nejl'o. Kobiety z pozostałych 

Juz Jednak z,miemono, opraco dzielnic zaplanowały ;ubileu-
wan~ za łożenia , wyznaczono szowe imprezy na listopad. 
termrny. Muszą być dotrzyma- także z boirata częścią arty-
ne. Rzecz w tym jakim kosz- styczna i • .zi:aduj-żiradularni". 

tern. (Iw) Przewidziane je&t ponadto 

Wigonie 
przy wędrowały 
do Lodzi 

Z Belgii przybyła pociągiem 

pośpiesznym bardzo cenna prze 
syłka - par.11 wigoni, zwierząt 

z rodzi.ny wielbłądowatych, kto· 
re w stanie d zi kim żyją w Pe
ru. Jest to tym cenniejsze, ie 
nasze ZOO zgromadziło egzem
plarze wszystkich · gatunkó·,111 
zwierząt z rodziny wielbłądowa 
tych: dwa gatunki wielbłądów 

guanaeo, lamy i alpaki. Wigo
nie, nieźle zniosły podróż i czu 
ją się w nowych warunkach 
zupel.nie dobr~e. Są już na wy 
biegu i można je oglądać. 

(k) 

zorganizowanie wys ta wy ksią

żek pisarek 25-lecia. wystawy 1 

pia ka tu o tema tyce kobiecej. 
wieczoru wspomnień d~iala
czek. które pierwsze przystą

pi!~· do soc.ialistycznei:o wspól 
zawodnictwa oracy i spotka
nia z posłankami i radnymi. 

W styczniu 1971 r. odbedzie 
się ses.ia naukowa nt .•• Kobie I 
ta w 25-leciu Polski Ludo- I 
we.i". OrJ;?anizatorami sa Za-

l rzad Łódzki Lie:i Kobiet przv 
współudziale katedr Uniwer
sytetu Łódzkieiro. Przye:otowu 
ie sie m. in. referaty 0 dzia
łalności ori:anizacii kobiece.i 
w środowisku łódzkim na 
przestrzeni 25-lecia. o probie 
mach pracy_ awansu i zaan~a 

żowania spolecznee:o łodzianek 
czynnych zawodowo i o zaan 
ea:l:owaniu i pracach społecz

ny·ch naszvch kobiet 'W miej
scu zamieszkania. 

(kas) ... 

(Kas.) 

go dxieri nietz>ie 
.A. „ziś o godz. 19 w Między: 

zal<ładowym Domu Kultury, ul 
Piotrkow&ka 262 wystąpi akt<>t'
ka Teatru Jaracza A . Kulikow 
na w monodramie „Ballada " 
miło5ci" wg J, Giraudoux. 
Wstęp womy. 

• Festiwal Kulturalny 
Zw. lawodow~cb 

Wczora.jsze pooie<lze1Uóe płenarrne Kom"1sji Kultuiry pn:y 
WKZZ w Łodzi poowi~one było głóWinie z.agarlłl.i.endiom roz
poczynającego S'ię Już w tych dnia.eh Festiiwalu Kultua:a.lne
go Zwtiązków zawodowych oraz zbliżającej się sesji RN 
m. t.odzl. n.a k;tó rej ma być f:e>Wołana Komisia Koordynu
Jąca do spra.w Upowszechni.a.ni.a Kultu,ry na tereini" miasta 
ł.odzi. 

.A. Dziś w Klu'ble Dziennika
rza, o godz. 21, wieczór rozryw 
kowo-taneczny. Wstęp dla pos1a 
daczy kart klubowych wolny. 

.A Rapsod historyezny Wy-
spiańskiego „Kazimierz Wiel-
ki" w wykonaniu Stanisława I 
Sparażyńskiego dziś o godz. 18 
w Klubie M-14 przy ul. Loka
torskiej u. 

W AZNB TELEFONY 

Informacja telefoniczna 
Strat Poiarna o&, 666-fl, 

'99-90, 
Pocotowłe MO 01. 400-00, 

TEATRY 

" S95-5S 
?57-71 
500-Cll 

WIELKI - godz. 19 „P'aust" 
POWf>ZECHNY goa„. l9.15 

.. Profesja pani Warren" 
NOWY - godz. 14.30 „Zerm;ta", 

godz. 19.l5 „Dziś do ciebJ.e 
przyjść n.ie mogę" 

MAŁA SALA - god:z. 20 „Ka
riera." 

JARACZA - godz. 19 „Każdy 

kocha Opalę" 
TEATR 1.15 - godz. 19.15 „Ja

dzia wdowa'' 
OPERETKA - godz. 19 ,,Dama 

od Maxima" 
ARLEKIN godz. 17.30 „cu-

downa lampa Aladyna" 

PINOKIO - nieczynne 
FILHARMONIA (Narutowicza 20) 

godz. 19.30 Wieczór arii, ple
śni i przebojów_ Ork'.estra Pol 
skiego Radia i Telewizji. Dy
rygent Henryk Debich. Soli
ści: Pau.Jos Ra.pt.is - tenor, 
Andrzej Saciuk - bas, Adam 
Zwierz - baryton, Izabell~ 

;Nave sopran, Wanda Po-
lańska sopran, Janusz Bo-
rowicz konferansjer. 

MUZEA 

SZTUKI tul. Wlęckowsklego 36> 
godz. ~15 

ARCHEOLOGICZNS ETNO. 
GRAFICZNE (PL Wolności 14) 
godz. lG---15 

B1~TORJJ RUCHU REWOLU. 
CYJNEGO (uL Gdańsk• U) 
go<lz. 9--15 

HISTORII WŁOKIENNICTWA 
(Piotrkowska 282) go<lz. 10-1'7 

KATEDRY EWOLUCJONIZMU 
UŁ (Pa.r<k Slenkie wie z.a) g. 
10-17 

ł.0DZKIB ZOO 

c~ynne od ~n'1zln7 1-1'1 (kas• 
CZJl.Dn.11 do 16) 

• Koordynacja działa!-
W spraw.ach festLwal<J1Wych m. !Jll. omówi.ono szcze~ólowo 

pl.a.n działarua WKZZ w zak resie reali:za.cjl załooeń p : ogra
mowo-org.a.ruzacyjnyeh festiwalu ar-az 1><>wota.no 33-oSOb()Wy 
Wojewódzki Komiitet org.an ;zacyjny Fefl t i.wal u. P r1edY"kut.o
wano również podstawowe materiały Ćiot yczące powo!a.n ia, 
wspomnianej }uz na W1StE:Pie Komisji KoordynuJace .1. zapo
znano się ponadto z planem p e rs-pektywiclJUym ro7'W<>.hl re
g i<>11u łódrzk l ego na la.ta 1971-75 w zakresie kultury. prre
dłożonym odJ)OW'ied·nun wbadzom prz e-z WKZZ w ł.od«i. 

n ości kulturalnej 

- tematem narady 

komisji WKZZ 

Kom:isja Kultury jeszcze w br. zamierza do.konae 5zcze
gółowej analizy r e alozacji uchwały Prezy d ium Rządu do
tyc z ącej d ziałalności k.o. na przykł adach t e go t ypu p.ia
cówek, w zwi.ązl<Jach zawo.do.wych m. i.n. w bra.n!Y meta
lowców i chemi>ków. 

(X) 

eo~ GDZIE~ J<IEDVf 
KIN A 

BAŁTYK - „Mózg" od lat 14 
(franc.) IOdz· 10, 12.JO, 1~. 

17.30. 20 
LUTNIA - „Inwazja potworów" 

(jap.) od lat 11, godz. 10, 12, 
14, 16, 18, 20, 22.15 

PULONlA - „Gaug Olsena'' °"' 
lat 16 (duński) god7.. 10, 12, 14, 
16. 18. Przegląd arch,wa lnyc h 
fi.lmów polskich „Zabawka" 
godz. 20, 22 

W !Sł.A - „Ostatni ter mi.n" od 
lat 16 (USA) godz. 10, 12, 14, 
16, 18, 20 

WLOKNlA.RZ - nleczynoe 
WOLNOSC - „Piękny listopad" 

od lat 18 (Wł.) godz. 10, 12, 14, 
16, 18, 20 

ZACHĘTA - „Słoń ma r uda" 
od lat Jl (ang.) godz. 10, 12.15, 
14.3-0, „Panna z dziećm i " od 
lat 16, (czeski) g. 17, 19.30 

S '! l<LOWll - „Ra•em z. ... unu-
1.ą" od lat 18 (Szwedzki) godz. 
16, 18, 20 

STUDJO - „Buntownik bez po
wodll" od lat 16 (USA) godz. 
17 .15, 19.30 

.t.URlA - Potegnanle & tytu
łem „Dzieci kapitana Granta" 
O<I lat li (ang.) godz. 10, 12, 
14, 16 „Piąty jeździec Apoka
lipsy" od lat 16 (czech.) god7.. 
IS, 2G 

TATRY - Bajki „Woj•tuś i Ba
cuś" godz. 16J 17 „Sami swoi" 
(poi.) od lat 14, godz. IO, 12, 
14, 18, 20 

CZAJKA - „Miłosne przygody 
Moll Flanders" (US.A) od lat 
16, godz. 17, 19.15 

DKM - „Doczekać zmroku" 
(USA) od lat 16, godz. 16. 
18, 20 

ENERGETYK - „Łowcy skal
pów" (USA) od lat 16, god:z. 
17. li 

KOLEJARZ - nieczynne 
ŁD'K - .. Ruchomv cel" rtT<:;A) 

od lat 16, g. 14.30, 17, 19.3ą 

GDYNIA - „Okna czasu" od 
lat 14 (węg.) godz. 10, 12, H 
„Szepezące ściany" od lat Ul 
(a ng.J godz. 16, 18. 20 

HALKA - „Brylantowa ręka" 
od lat 14 (radz.) godz. 15.30, 
17.45 „Głód" od la.t 16 (dunsk~ 
godz. 20 

1 MAJA - „Zna:kl na drodze" 
od lat 14 (pol.) godz. 15.15, 
17.30, 20 

ŁĄCZNOSC „Znkz olimipij-
ski" od lat 14 ~ol.) godz· 
18 

MŁODA 
ob rai 
(Jlol.) 
19.30 

GWARDIA - „Kraj
po bitwie„ od lat 18 

go<l:z.. 10, 12.IS, 14.30, 11, 

MIJZA - „Lokis" od lat Ił 
lPOł.) godz. 15.30, 17 .45, 20 

OKA - „Gdzie jest generał" 

(pol .) od łat 12, godz. 10, 12.JO, 
15, 17 .30, 20 

POLESIE - „Chłopey 
Bron:" (węg.) od Lat 
l'l, „Bitwa o Algler" 
lat 16, godz. 19 

z Placu 
11, godz. 
(Wł.) od 

POPlJLARNE - „Powrót rewol 
werowca" (USA) od lat 14, &· 
15, 11.15, 19.30 

PRZED~IOSNIE - „Pojedynek 
w stoncu" (USA) od lat 16, 
ge>dz. 14.30, 17.15, 20 

POKOJ - „Dziura w z.iemi" od 
lat 14 (,pol.) godz. 13, 17.30, 20 

PIONIER - „Angelik.a 1 &ultan„ 
od lat 16 (franc.) god:z.. 15.30, 
17.45, 20 

REKORD ~ „Poradnik żonate

go mężc2yzny" od lat 16 (USA) 
godz. 10, 12.15, 14.30. 11, 19.30 

ROMA - „Białe wiLki" od lat 
16 (NRD) godz. 10, 12.30, 15, 
17.30, 20 

SOJlJSZ - „Zwiadowca" od lat 
11 <radz.) godz. 11 „Odraza" 
od lat 18 cwi:g.) godz. 19.15 

STOKI - „Most" od lat 14 
(Jug.) godz. 15.30, 17.451 2ll 

SWI1.' - „w królestwie ducha 
g ó r" od lat Il (jug.) g. IO, 12, 
14, 16 „Obcy" Od lat 16 (Wł.) 

j\Od2. 18, 2Q 

DYZURY APTEK 

Przybynewsklego łl, Spóe'na 
Ił. Nowotkl 12, Gdańska 90. Na 
rutowici.a o. uąorows.1ueao 111, 
Wlełkopolaka 53a. 

DYZUBY SZPITALI 

I Klinika Poł.-Gtn. AM 
al. Curie • Skłodowskiej 11 
dzielnica Górna. 

D Klinika Pol.-Gln. AM 
Sterlinga 1.3 - dzietruca Sród
m1eście l poradnie „K'\ uL 
Nowotld 60 t Kopcińskiego U. 

Klinika w AM - DL ld. For
aalsk1ej 31 - dzielnice Polesie, 
Srodm1eście, rejonowe poraclrue 
„K" ul. Piotrkowska lD'I i 
Piotrkowska 269. 

Szpital Im- e. Wolf - aL Ła 
giewrucka :W - d21eln.lca Salu
ty. 

Szpital łm. B. .Jordana - a.I. 
Przyrodnicza 119 dzielnica 
Widzew . 
'Chirurgia południe - Szpital 
im. Jonschera (Milionowa 14) 

Chirurgia północ Szpital 
im. Barlickiego (Kopcińskie-
go 22) 

Chirurgia urazowa Szpital 
im. Jonschera (Milionowa 14) 

Laryngologia Szpital irn. 
Barlickiego (Kopeińskiego 22) 

Okulistyka - Sz·pital im. Jon 
schera (Milionowa 14) 

Chirurgia i laryngolog'!a dzie 
clęca - Szpital Im: Korczaka 
(Armii Czerwonej 15) 

Chirurgia szczękowo-twarzowa 

- Szpital Im. Barlickiego (Kop 
clńskiego 22) 

Toksykologia - Instytut Me,
dycyny Pracy (Teresy I) 

NOCNA POMOC LEKARSKA 

Nocna pomoc lekarst<a Stacjł 
Pogotowia Ratunkowego przv 
ul. Sienkiewicza 131, tel. 6"-88 



~ OBRONY PRAC DOKTORSKICH 
RESTAURACJĘ 

na warunkach ajencyjnych odda 

GMINNA SPÓŁDZIELNIA 

„SAMOPOMOC CHŁOPSKA" 

w BURZENINIE. 

Termin składania ofert do dnia I paź

dziernika 1970 r. w Biurze Zarządu GS 

Burzenin Rynek. Bliższych informacji 

udzieli Zarząd GS w Burzeninie. Spół 

dzielnia zastrzega sobie prawo wyboru 

oferenta. 

--- -- -- --·-· --- -- -··------ ----
Dziekan 1 Rada Wydziału Lekarskiego Akademii 
Medycznej w Łodzi podają do wiadomości, że dn. 
2ł października 1970 r. odbędą się publiczne dy
skusje nad rozprawami doktorskimi: 

Sala konferencyjna Rektoratu, Al. Kościuszki 4, 
II p. 
Godz. 10 - lek. dent. Wandy Karolakowskiej pt: 
,,Art.opa.tie stawu skroniowo-żuchw<JWego w ruie
których chorobach reumatycznych" . 
Promotor: doc. dr T. Jędrzejewski 
Recenzenci:. prof. dr J. Bardach 

prof. dr A. Kulikowski 
prof. dr Wł. Musiał. 

* „ „ 

~~ 

Godz. 10,45 - lek. dent. Stanisława Suliborskiego 
pt: „Protetyczne leczenie przodozgryzu nabytego u 
dorosłych". 

Promotor: doc. dr T. Jędrzejewski 
Recenzenci: prof. dr A. Kulikowski 

W pierwszą bolesną rocznicę śmierci 

S. t P.' 

WITOLDA MINKIEWICZA 
Odbi:dzie się nabożeństwo żałobne -w dniu 
19 października br. o godz. 18,30 w kościele 
Matki Boskiej Zwyeięsklej przy ul. Łąko

wej, o czym zawiadamiają Przyjaciół i Zna 
jo mych 

ŻONA ł DZIECI 

14 pazdziernika 1970 r. zmarła oajukochań 
IZa żona, Matka i Babunia 

S. t P. 

STANISŁAWA MUCHARSKA 
z domu SKRZYNECKA 

Pogrzeb odbędzie się 17 bm. o godz. 14 
na cmentarzu św. Rocha na Radogoszczu. 
Zawiadamiają pogrążeni w głębokim smu
tku 

MĄŻ, SYNOWIE, SYNOWE I WNUCZKA 

Dnia H października 1970 r. zmarła, prze 

ływszy lat 69, nasza najukochańsza żona, 

Matka i Babcia 

S. f P. 

KATARZYNA WALCZAK 
Pogrzeb odbędzie się dnia 17 październJka 

br. o godz. H,30 z kaplicy cmentarza na 

Dołach, o czym zawiadamiają pogrążeni w 

głębokim smutku i bólu 

MĄŻ, CORKA, ZIĘC i WNUCZKA 

Dnia 15 października 1970 r. zmarła, po 
ciężkiej chorobie, najukochańsza Matka, Teś 
ciowa i Bąbcia 

S. f P. 

MARIA WALENTYNA 
BOBOWSKA 

z DOBJEI:IŃSKICH 

Po~b Odbędzie się 17 paździemib !Jr. 
o godz. U z kościoła Najświętszego Serca 
Jezusowego na Julianowie, o czym zawla• 
damiaja pogrążeni w głębokim żalu 

CÓRKA, SYNOWIE, SYNOWE, WNUIU 
i POZOSTAŁA RODZINA 

Podziękowanie 
Izbie Rzemieślniczej w Łodzi, Cechowi 

Rzemiosł Skórzanych w Łodzi, Rzemieślni

czej Spółdzielni „Skóra" w Łodzi. Miejskie
mu Urzędowi Statystyc=emu w Łodzi. in
nym instytucjom. Przyjaciołom. Znajomym 
i Sasiad<im za okazanie serdeczności i 
współczucia oraz uczestniczenie. w odoro
wadzeniu diro.cich nam zwł<lk 

S. t P. 

GERMANA POLAKA 
- miejsce wiecznego spoczynku składają: 

ŻONA, SYN i RODZINA 

W dniu 15 października 1970 r. zmarła 

S. t P. 

KAZIMIERA ARTVKIEWICZ 
z SZUBIRSKICH 

emerytowana nauczycielka 

Pocrzeb odbędzie sle w sobote. IT nt
dziernika br. o godz. 15 z kaplicy cmenta
~za. na Dolach, o czym zawiadamiają pogrą 
zem w smutku 

CORKA, ZIĘC I RODZINA 

W dniu 15 października 1970 r. zginął w 

nieszcaęśliwym wypadku, nasz ukochany 

17-letni Syn, uczeń Technikum Energetycz 

ne1;0 nr 2 w Łodzi 

S. t P. 

JERZV MIELCZAREK 
Pogrzeb odbędzie się 19 października br. 

o pdz. 15 na Starym Cmentarzu przy ul. 

Ogrodowej, o czym powiadamiamy po~że 

ni w głębokim żalu 
RODZI CB 

doc. dr z. Pankiewicz. . " . 
Godz. 11,30 - lek. dent. Romana Jurzyka pt: „Spo 
łeczne znaczenie zespołowego leczenia i rehabili
tacji dzieci z rozszczepami wargi i podniebienia 
i rozwiązania organizacyjne", 
Promotor: prof. dr J. Bardach 
Recenzenci: doc. dr J. Indulsk1 

doc. dr T. Korzon. 
• * „ 

Godz. 12,15 - lek. med. Macieja Kowalskiego pt: 
„Ocena odległych wyników operacyjnego leczenia 
rozszczepu podniebienia". 
Promotor: prof. dr J. Bardach 
Recenzenci: prof. dr M. Górski 

prof. dr A. Radzimlńsk!. 

• * 
Gmach Rektoratu, Al. Kościuszki 4, I p. pok. 9 

Godz. 10 - mgr Heleny Leśnik pt: „Uwalnianie 
wazopresyny z aksonów dróg nadwzrokowo-przy
sadkowej i przykomorowo-przysadkowej", 
Promotor: doc. dr Wł. Traczyk 
Recenzenci: prof. dr A. Danysz 

doc. dr. M. Pawlikowski. 
• • • 

Godz. 10,45 - lek. med. Januarego Łebskiego pt: 
„Wartość poszczególnych elementów zespołu kli 
nicznego w rozpoznawaniu różnicowym gwiaździa
ków i rdzeniaków płodowych móżdżku", 
Promotor: doc. dr J. Brzeziński 

Recenzenci: prof. dr M. Strzałko 

prof. dr J. Szapiro. • „ • 
Godz. 11,30 - lek. med. Czesława Górzy;isklego 
pt: „Angiografia mózgowa jako metoda diagno
styczna w rozpoznawaniu nadnamiotowym ropni 
mózgu". 
Promotor: doc. dr St. Boczoń 

Recenzenci: doc. dr J. Brzeziński 
prof. dr G. Fiałkowski. 

• • • 
Godz. 12,15 - lek. med. Edmunda Wllams1dego pt: 
„Wartość diagnostyczna i prognostyczna cholan
giografii śródoperacyjnej". 

Promotor: doc. dr St. Boczoń 
Recenzenci: prof. dr G. Fiałkowski 

doc. dr K. Załoga. 

• • • 
Prace i oceny recenzentów wyłożono do wglądu 
osobom zainteresowanym w Bibliotece Akademii 
Medycznej w Łodzi, AL Kościuszki •· I p. Wstęp 
na rozprawy wolny. 

* * • 
DzieJ<,an i Rad•a W)'Qzial.u Biolog!Ji 1 Nauk o Zie

m.i Un.itWersytetu Ł.ódz.kiego po<:lają do wia<1'()1ffioi;
ci, że w dni.u ~ pażct'Lierni.ka 1970 ;r. o godz. 12 
w s.a.ld Senatu cui. NarutoWlicza 65, Il p, '· 28) 
odbęd2iie się pub!Jiczna obrona pracy doktorsk.ieJ 
m~r Jadwigi Wolf na temat: ,.Badand.a. nad zdoi.· 
noscią biooyntezy .ar1tybiotyków POlienoV.'YCh 
u szczepów pro.lll!ienJow.:ów wy.twarz.a.jącyicb .a.nty
bioty•ki z grupy tet.racyklllil". 
Promoto\": Doc. d't" Starusła·w SZ}"dłowsllli z U.nd4 

wersytetu Ł6d·2lJmego. 

Rerzen.zeno1: Prof. cl!r Ber.nard Zabłocki z U:llli.wer
sytew Łódzkiego, 
Prof. dr Ed1w.ard Borowski z Poli~ 

technilki Gdańskiej. 
Praca doktorska wraz z opi.niamd z.na.idu.je M<: 

d'O wglądlU w Bi>bli-otece Un11WersyteW Łódzl<»ego 

(ul. Mate;iki 34). Ws.tęp wo1ny. 6981-k 

OGŁOSZENIA DROBNE 

DOM murowatny - 3 po- „FIATA 125 P" - produk 
koje, kuchnia, częściowe cja l~ - s,przeda.m. 
wygody, przy Li.manow- Oierty „94-093" P.rasa, 
sklego sprzedam. Oferty PiotrkoWISka 96 

,94t113" .Prasa. Piotrkow- „SKODĘ 1102'' po remon 
&ka 96 cie okazyjnie sprzedam 

PLAC budowlany na So- lub zamienię na moto-
wińskiego - sprzedam. cykl. Lódż, Rokicińska 
Wiadomość: Lu•tonuerska 57c 94~72 g 

154, m. :H 94il45 g IFĘ-S" sprzedam. 

,KR.OKUS-3", maskowni- Brzezińska 58. po godz. 16 

cę, suszarkę - sprzedam. CZTERECH studentów na 
Tel. 528-96 - wieczorem mieszkanie przyjmę. Kra 

DZICZKI róż i roże szla kusa 30, okolica Ronda I 
chetne sprzedam. Łódż, Titowa 60 g 

Smutna ~' Doły S407'1 3 POKOJE komfortowe, 

ZAMSZ sztuczny, zagra- garaz, sródmieSc.ie (bu
nicz.ny, brązowy, oclony downictwo 1938 r.), za
- sprzedam. Warszawa, mienię na 2 pokoje o 
telefon 34-69-87 6&10 k tym samym standardzie. 

PIANINO niemieckie - Oferty „93833" Prasa, 
spn:edam. Łódź, Komfor- Piotrkowska 96 

towa 3, m. 6 - Nowe 
R<>ki<::ie. Po 15 94201 g 

FUTRO - brązowe łapki 
karakułowe z cza.pką 

sprzedam. Długosz.a 13, 
m. 3, po godz. 17 

FUTRO ła.pki <karakułowe 

- o;przedam. Łódź, Na
rutowicza 45-15 34055 g 

OSRODEK wczasowo-ko
lonljny 120 miejsc, wy,po 
sażony (okolica nadmor
ska) - sprzedam. Oferty 
„94().151

' Pa-asa, Piotrkow
ska 96 

ŁODZt Trzypokojowe 
mieszkanie komfortowe 
w bloku kwaterunkowym 
w Lodzi, ul. Wapienna 
13, m. 32 H. Wydarkie
wicz zamienię na rówp.o 
rzędne w Pozna.ni u. 
Oferty kierować na 
adres: Poznari., ul. Lozo
wa 78, m. 105 6611 k 

KOSZALIN - bloki, dwu 
pokojowe miesz.kanie, za 
mienię na podobne w 
Lodzi. Jolanta lszler, Ko 
szalin, Kinewskiego 10-8 

MASZYNĘ d'Ziewiarską 

11•••••••••••••••••••••••„ 8/80 :;prze dam. ' Milionowa 
89, po godz. 16 94005 g 

MIESZKANIE z wy.goda
mi, wlasnościowe kupi<:. 
Oferty „94066" Prasa, 
Piotrkowska 96 .Dnia M paźdzlemika 19'10 r. zmarł nestor 

~iatów łód7!klch, nieodżalow:i.nej pamięci 

LUCJAN DRYL 
Odszedl zacny człowiek. doskonały faeho~ 

~-. niezawodny Kołeira. Wyrazy serde.cz

ne:o 'Mlpółczucla Rodzinie składaJa: 

DROGISCI Ł0DZCY 

Dnia 14 października 1970 r. zmarła 

MARIA WOJCIECHOWSKA 
pracownik Teatru Wielkiego w Łodzi. 

Rodzinie Zmarłej wyrazy współczucia 
składają: 

DYREKCJA TEATRU WIELKJ'l'!GO, 
POP PZPR, li.ADA ZAKŁADOWA, 

KOLEŻANKI i KOLEDZY. 

KOCIOŁ do c.o. „Es..J<a" 
0,6 m kw. - okazyjnie 
sprzedam. Tel. 353-90, po 
południu 94-033 g 

OGRODNICTWO szklar-
niowe w Łodzi lub po
bliżu kupię. Oferty 
„16" Prasa. Piotrkowska 
96 

„ESKĘ 120" d<> c.o. (rusz 
ta dTobne) prawie nową 

sprzedam. Łódź, Wyspiań 
skiego 2 94031 g 

KOMPLETNE podwozie 
do samochodu „Lublin" 
z tylnyun i przednim no
mostem - sprzedam. Tyś 
Władysław, Pabianice, że 
kowa 26, m. 4 94Ó07 ~ 

MOSKWICZA 403" sprze 
dam. Aleksandrowska 18, 
m . 14, po 13 94756 g 

SKODĘ 1000-MB" rok 
i'966 - sprzedam. Łódź, 

„„„„„„„„„„„„„„„„„„t~. 634-ll2 ll406l g 

PRZYJMĘ dwie .panien
ki (najchętniej uczennice) 
do oddzie1neg-o pokoju. 
Zgłoszenia w niedzielę, 

ul. Z•baraska 21, m. 18 

MŁODE małżeń.stwo po
szukuje pokoju subloka
torskiego L niekrępują

cym wejściem. Oferty 
„94-070" Prasa. Piotrko-w ... 
ska 96 

SAMOTNY poszukuje po 
m ieszczenia sublokator
skiego. Oferty „94069"' 
Prasa, Piotrkowska 96 

STUDENTKĘ, uczennicę 

przyjmę na mieszkanie. 
Gdańska 68, m. lł 

MŁODE bezdzietne mał
żeństwo poszU>kuje poko-
ju na rok. Tel. 394-38. 
godz. 11-~ ~042 g 

" 

R~DIO 
SOBOTA, 17 PAZDZIERNIKA 

PROGRAM I 
9.30 Wiaa. 9.35 Koncert roz

rywkowy. 10.25 Magazyn .lite
ra<::ki „To i owo". 11.l~ Muzy ... 
ka. ll.25 Koncert muzyki kla
sycznej. 12.05 z k •raju i ze sw1a 
ta. 12.~ Utwory Witolda b'.rie
manna. 12.40 (L) Komunikaty. 
12.45 (Ł) Na antenie woJewód.z 
two. 13.00 (Ł) Melodia, rytm i 
piosenka. 13.40 „Kopalnia wo
dy" - fragm. 14.00 Wiad. 14.()5 
Zespoły muzyczne Pragi. 14.30 
„Opowieści sleepingów" hu 
moreska. 14.45 Błękitna szta!e
ta. 15.00 Amatorskie zespoły 

przed mikr-ofonem. 15.25 Nowo 
ści płytowe. 15.50 O czym pi
sze prasa literacka. 16.00 Wia
domości. 16.05 Muzyka na par
kiecie. 16.45 Aktualności łódz
kie. 17.00 (Ł) Felieton „OkC>lice 
kultury". 17.10 (Ł) Mozaika mu 
zyczna. 17.50 (Ł) Rep. pt. „Mlo 
dzi za granicą". 19.00 Echa dnia. 
19.15 3 lekcja jęz. franc. 19.30 
Zapowiedź wieczoru. 19.ll Ma
tysiakowie. 20.0l Gra Konstan
ty Alndrzej Kulka - sk,rzypce. 
W.33 Samo życie. 20.43 Plaże 

Arne cyki Łacińskiej. a ud. 21.13 
Przegląd filmowy - Kamera. 
21.28 Od „Żółtych kalendarzy•• 
do „Mondo Cane". 21.40 Muzy 
ka taneczna. 22.00 Z kraju i ze 
świata. 22.Zl Wiad. sport. 22.30 
Utwory mistrzów. 22.4.'i Radio
kabaret. 23.45 Chwilil muzyki. 
23.50 Wiadomości. 

PROGRAM U 

8.00 Wia-d. 8.05 Dzień dobry, 
tu. Red. Sjpołeczna. 8.10 Pio
senka. 8.14 Mozaika muzyczna. 
8.45 Koncert życzeń. 9.00 „Obe 
rek, obereczek". 9.20 „Wprost 
z Buda.pesztu". 10.00 Wiadomo 
ści. 10.05 „życie po hindusku" 
- fragm. 10.25 Koncert poran
ny. 10.50 Miasto największych 

nadziei. 11.00 Dla szkół śred
nich „Polska 1 świat". 11.20 
Koncert rmryWk. 11.49 Aud. 
dla rodziców - ABC. 12.05 Z 
kraju i ze świata. 12.25 Więcej, 
lepiej, taniej. 12.45 Rolniczy 
kwadrans. 13.00 „Zrękowiny 

księimiczkl" - &!uch. 13.20 Mu
zyka rosyjska. 13.40 Rytmy i 
melodie. 14.00 Czy znasz tę 

książkę? 14.30 Przekrój muzycz 
ny tygodnia. 15.00 Wiad. 15.05 
Godzina dla dziewcząt i chłop 
ców. 16.00 Wiad. 16.05 Mistrzow 
skle w ieczory. 16.30 Popołudnie 

2 młodością. 18.50 Muzyka i 
aktuamości. 19.15 Dobry w ie
czór, zaczynamy. 19.30 Wędrów 

ki muzyczne po kraju. 20.00 
Dziennik wieczorny. 20.25 Pio
senki żołnierskie. 20.47 Kroni
ka sport-owa. 21.00 Podwieczo
rek przy mikrofonie nr 300. 
22.30 Taneczna rewia ork. zesp. 
i piosenkarzy. 2"3.00 II wydanie 
dziennika, 23 .10 D . c. tanecz
nej rewii. 24.00 Wiadomości. 

PROGRAM m 
5.00 Wiad. 5.05 „Hej, ctt!eń 

się budzi". 5.35 Muzyczna zega 
rynka. 6.30 EkSIJ)resem przez 
świat. 6.35 Polityka dla wszyst 
kich. 6.50 Muzyczna zegarynka. 
7.30 Wiad. 7.50 Mik't"orecitad ze 
&polu Partita. 8.05 Sałatka po 
włosku. 8.30 Ekspresem przez 
świat. 8.35 Muzyczna poczta 
UKF. 9.00 „Maigret w pensjo
nacie" - odc. 9.10 Od pierw
szego nagrania Niebiesko-Czar
ni. 9.30 Nasz rok 70. 9.45 Instru 
menty i;ipiewają. 10.00 Taki był 

jazz. 10.15 Wrocławski Oli.mp -
rep. 10.30 Ekspresem przez 
świat. 10.35 Wszystko dla pań 

- „Anna Ka.renina" odc. 12. 
12.05 Z kraj,u i ze świata. 12.25 
Koncert muzyki uniwersalnej. 
13.00 Na szczecińskiej antenie. 
15.00 Najdziwniejsze spotka.me 
- gawęda. 15.10 Pastisze, tran
skrypcje i parafrazy. 15.30 Eks 
presem przez świat. 15.35 Kom 
pute.r w kuchni. 15.50 „No to 
co" po słowaoku. 16.15 Nasz 
rok 70. 16.30 Stare przeboje w 
inowych wersjach Studia M-2. 
16.50 P!rzyśpiewki mazowiec
kie. 17.00 Ekspresem przez świat. 
17.05 Quodlibet, cz:l'].i co kto lu 
bi. 17.30 „Maigret w pe.nsjona
cie". 17.40 Klub Grającego Krąż 

ka. 18.20 A.ntol-ogia miniatury 
muzycznej. 18.:łO Ekspresem 
przez świat. 16.35 Piosenki z 
„włoskiego buta". 19.00 Bog<lan 
Szczygieł - „Maska z niama
niama". 19.15 Maraton w stylu 
„folk". 19.45 Po1ity·ka dla wszy
stkich. 20.00 Klub Grającego 

Krązka. 20.15 Wilamowice nie 
znane - rep. 20.35 Muzyka w 
poezji - gawot. 20.50 Piosenki 
Teatrzyku „Apokryf". 21.20 Kra 
snoludki są na świecie - mag. 
21.50 Giacomo Puccini - „Tu
ran-d-ot'' · 22.00 Fakty c:hnia. 22.08 
Gwiazda siedmiu wieczorów -
The Moody Blues. 22.15 „Pięk 

ny pa·n" - Guy de Maupai;san 
ta. 22.45 Piosenki dla solenizan 
tów. 23.00 „Więź" wiersze. 
23 .05 Wieczorne spotkania z 
przebojami. 

1111111111111mmnnnmnnmrrrmmnmm11mmm1111111111n 

~ TydŹień w TV~ 
= SOBOTA - 1' PAZDZIERNIKA 1970 B. = 
5 10.00 - „Brac:is2ek z Brukseli" - fil.ID.. 11.35 - P.rzerwa. = 
: 11.&5 - Geo~&fia - cna klas VI - z P<rre&Zloś.ci geol-ogicZlileJ 
- PoJski. 1<2.26 - Przerwa. 1.5.05 - Prog,ra.m d:nia. 16..10 - Cwi- : 
: C?Jen.ia ruc1'owie w sali t5.20 - Pom<>e audi<YW'l.21Ualilla w S?lk<>- : 

- leniu rolruczym . 15.55 - Pro~a.m t:v!?odlnia. 16.15 - OfertY. : 
: 16.30 - Dzie.nn1.k. 16.4-0 - ~Zawody na pieciold.ntl". 1'7..25 : 
: •• Szpaczki". 17.ł-O - SPOtk.arua z prz;nroda. ll! .05 - •• wua- : 
- nów". 1.8.35 - Tele-Echo. 19.20 - •. Jacek 1 A!? aJfJka". 19.30 : 
: M<l<Ilitor. ll0 • .20 - „B<raclszek z Brukseli" - film. .22.00 : 

: Dz.l.enm.ilt. 22..15 - Fe.sti'W>aJ oioseinl<I z Jug<l\Slawil.. : 

: IT PROGRAM = .... = - li8.ł5 - Flrot>lram dnia. 18..SO - .• .K.ra·l na S'krzYżowallldlu" 

: tum. 19.20 - .-Jaoek 1 A!?a•1'ka" . H!.30 - M-onlbOll". .20.20 
: „Gallux show". Wykona.wcy: I~a Cembrzyńska. KI"Y\Styna 
: S ienkiew!.cz. Bairbaxa ..V:rze<;lńska. Ma.-ian KocWa.k. Bohdain 
: Lazu.ka. Wojciee.1 P<>i<o ra. Anc:Lrrel Za.orski. 21.00 - 24 2001;1.
- ny. 21.30 - •. <'<:ean SOC»k-oJny" - film. 

5_- NIEDZIELA - 18 PAZDZJERNIKA 1970 K. 

_ 'I.§ - Program dnua. 1 . .50 - Jesten.ne zabie~ ~r<>~ 
: 111.e. 8.25 - Przy-pom:Ln<lllly, ra.c:hzimy. 8.4-0 N-owocze.sność 

: w domu t zagrodzie. 9.00 - TV KJ.u·b Smtal:ych: „Złota pił= ka". 9.35 - •• NieuchW"Y1m1 mściciele" - man. 11.00 - Relacja 

--------------------= E ---------

~ zak>0nczenia manewrów „Braterstwo bron.i". 13.00 - Dzien

mk. 13.15 -Wleś o a~.ronom<i.e. 13.45 - ...Próba" - t!Jm. 14..10 
- Ja.n Wll1t.Owsk1 • ..Przygody skrza.ta Dzleciel.i.n.ka". 14.40 

„Ad,a,glo" - fillim . 14.50 - 'I'<ra.nsmi.sja II cześei meozu p,iJ,kii 

nio:imą , ,St!fil• (Mielec\ - -.Ruch• (Chorzów). 1.5.40 - Wie!CY 
2mruni I ruezn.aru. 1.6.25 - Studenok.t twrnleJ wiec:hz"y J>oditycz
nej. 17.215 - Estrada PoetYcka. 18.J.5 - PKF. 18.25 - • .Piór
kJ.em I weglem" 18.50 - ,,ArtYśc:I a.reny" - filllil. ts.20 -
..P<>rwamie BaJ.t>aaJaaa Gąbki". 1.9.30 - Dzi.ennHt. 20.os - „z w1 
ZY'ta u mnie·• Wykonawcy: Alina Jam.owska, lJrena Kw.lat.
kowska. Ba.rbara Rylska. MleczYSlaw Czechowicz. Edlwaird 
Dziewoński. Wieńcrzyslaiw G11ńsk1. Zen-OIIl Wtkt-o;rczyk. 2-0.50 
o.Wielka w-ygrain.a•• - rJ.tm. ?.2.20 - ~fa.giaa:yn 5,porbOWY. 

H PROGRAM 

17.35 - P!roe-am dln.l.a. Jl7.ł-O - „Trzy dn.I WiJk,totra Oziem7-
szewa" - film . 19.20 - •. Porwarue Ba·1ta•z.a.ra Gablti". 19.30 -
Dzienm.lik. 20.05 - Stu.d.io 63: Ada.ro Mickiewicz • .Patn Ta
dell6z'". 21.00 - Nllc n<>Weg·o. 2.l.20 - K1ub Dohred Ksla7Jld.. 
2.1.40 - Refleksje na dobra.noc. 

PONIEDZIALEK - 19 P.AZDZJERNIKA 1970 R. = l5..20 - FlizYka krwrs Pl'!ZYgobo'Warwozy - Dynamdłke. uBdada = pu.nkltów maot>er;j.aillnycb OII"a.z PraW'O PQ'WS2>eehlneg·o clażenia. 

- 16.25 - P.rogram dinl.a.. 16.:W - Dzlenniik. 16..4.0 - Zlwlerzynlec 
: w program.ie m. in. f.Um „o przygodach psa Au.igo Doggio 

- i goryla Ma~". 17.30 - Echo sta.dionu. 17.55 - „Gruziński = koncert". 18.x; - Eureka.. 19.00 - LWD. 19.20 - ,,M:lś z o= !cienka", 19.30 - Dzi.enni,k. 20.00 - Teatr Telewiz:ld: Aai:n.a Ko= walska - sairon.a. 21..10 - LekMI:ry współczeSllle. 21.25 - K<>n= cevt mua;yikl kia.sycrzmeJ . 22.05 - Przed u&ta.wa. 22.30 - nzi.em
S: Dlik. 22.50 - FlrzY'k;a ltUTS orzY!?ot>owaiwc-zy 1.oowt.). = W;r<)REK - 20 PAŻDZIERNIKA 19'20 R. ---------------------§ ------= ---E 
:::::: --------------------2 ---------------------------------------------------------------------

11>.00 - ,,Dz.lewozym.a na roz.cl.rozu" - f!Jm. 111.30 - Plrlzle!rWa. 
11.55 - Jezyk P01ski di1a kll.as IV; Leon Kru.ozlk<>wski .,.Niem
cy". l.2.łO - Pr.z..rwa. l.2.45 - Określenie wairbOśc! po.ka.nno
WY'Ch pa.sz. 1~ J.5 - Plrzierwa. 13.5'5 - Określenie warooścl oo
lta.rm<>V."Y'Ch oa.sz. 14.25 - Flrzerwa. 15.20 - Mat.emMYka I 
roklu. M·a.c1enze ora.z UUUady rownań liniowych (oz. n. 16..26 -
Program dir.i.i.a. 16.30 - DLienn.ltk. 16.40 - TV Elkrain MlOdych. 
18..23 - ..Na t1rZYśpl.es2xmych obr-otach". 19.00 - LWD. 19.!W 
- ...PrzyJitody Pet!.". 19.30 - OZlennik. 20.115 - •• DzieWozYlil& 
na l'OtZICl.rożu" - f11m. 21.35 - •• Polska 2lZa siódmej m aedlzY". 
22.05 •• Chot>in 'l<I" - III serwlS filmowY. 22.41i - Diz;iarunik. 
23.05 - 1iila'1.eilnaltyllca I ll'Olru coowt.). 

U PROGRAM 

H • .U - Progr.am dnia. 18.45 - RlllSsk:lj jazYk "PO tel~dll.e

n.bu (3). J.9.20 - ..Przyg,octy Pet!". 19.30 - Dz.ien.nlik. 20.05 -
„Psycoologia dtziecka". 20.35 - OTV t.ódź na ekran.ie. 21.35 

- 24 ll'O<izl.nY. 2J..4S - Solen.1'lst spea,ks (3). 22.l.5 - Kino 
wersji aryg•na.lneJ - film z sen.i: „::>aga rodu ł'orsyte ' ow". 

SBODA - 21 PAZDZIERNIK.A 1970 R.. 

9.30 RlsbO<na dla lcias VIII - Wlod.zimiem. LenJJn. 9.30 -
P.r.zerwa. 9-"'> Fl.zYlka dla klas VIIl - Przyrza<iY optycz:ne. 
10.JO - Film z seriJi: Saga roau l<' orsyte•ów. U .20 - gr-zerwa. 

ll.55 - Cheml.a dl.a l<.1a.s VIII - Ropa naft<>wa. l.2.25 -

Pr.z.erwa. 12..ł!> - Wyb1eramy zawód. 13.05 - P.r:ZJelI'Wa. 15.20 
- Mat.ema,tyik.a, kmlrs przyg-o~wawczy. RóWlllania k'Wlad!rato
we oraz nieróWttlcś.ci kwa.dTatowe. 16.2J5 - Plr02I'a.tn dtnJ.a. 
16.30 - D:z.i-ennl.k. 16.40 - Telewiz.Ja 1 Ty, 17..l!i - Magazyn 
ITP. 17.30 - ,,.zagubiony pł a.n". 17.55 - • .J~eń" - film. 
18.25 - •. Ajenci. fam.a 1 fa.kity". 19.00 - LWD. 19 . .20 - „Bo· 
:rek l Jego przYJ~ele". .Lll.30 - Dzten.n!k. ll0.00 - Film 
z serii: „~a rod'll Forsyte'ów" (odc . U). 20.50 - Swiatowtd. 

l'll..20 - PKF. 21.30 - M'\l.ZYka XX wleklu. ezyl.1 badź tru ma
c:hry ... 22.30 - DZl.enrudt. 20..5" - Matematyka k.u:rs pr.zygo

oo.wawcz;y Cl:>ll'Wt.). 
D PROGRAM 

141.łO - ~am d!nia. 18.45 - Scientlst si:>ealks (3) - PO'W"t. 
1'9.20 - ..Borek I Jeg-o przyjaciele". 19.30 - D.z1eruniik. 20.05 -
•• W P<>SZJUJ.dlwainl.'11 zat>ooionych statków". ll0.35 - Ooowieść 

o tym laik t><>k:lóc:!l ste Lwa.n rwa.n-0w1oz z Iwanem Niild.fo
row.i.ozem Wł! M. Go!?ola. ii..55 - 24 !?Od.zLnY. 22 .os - En 
francais (3). 22.35 - Kino wersji oryg"'1a1neJ Bo.n.Je~ 

oon.iug.ał C3l c • .S=zeście małżeńskie"). 

CZWARTEK - 22 PAZDZIERNIKA 1970 R. 

8..15 - Ma.t.ema.trka w s2.'~ole - RóW111oleg1ość przestrzeni 
tróiwymia.rowe1 - wariant 1. 8.45 - Przerwa. 9.55 - Jezy1<; 
P01sk.i dla klas IV l>i.C. - 'I'oma.sz Ma.run. 10.25 - Przerwa. 
11.55 - Je;eyUc POiski d'la klas VU - Ignacy Krasicki.. 12-~ 

- Flrrerwa. ló.2() - Chemia I rok.u - Drobi.ny oraz drrobiJ!lY 
kompleksowe. 16.25 - Plrogram ct.n1a. 16.~ - D.zlenruk. 16.40 
- Elkrrun 7 bratkiem - w program.ie m.Jm.. film z seTil: 
,,Przygody sdJr Lamcelota". 17.35 - •. Zrób 1X> sam". 17.50 -
,.Ozy moźna Ima.oz.ei". iłl..20 - Spl-ew a Slaiwa Przybylska. 
18.50 - J?>rzyp0mm.amy. radzLmY. 19.00 - LWD. 19.2() - •. Bo

lek 1 Lolek". 19.30 - Dzienni.Je . 20. 05 - Te11Jtr Kobra: Zbig
niew Sai.la.n - ~UmarlJ!. mają aJibl". 21.05 - „Ch-opin 70" -
IV serWLS filmowy. 211.o.s - Reflek.s-je. ~.2:5 - Ozllen.ruk. 22.45 
- Chemj.a l'"><'.>Wt . ). 

PIĄTEK - 23 PAZDZJIERNIKA 1970 R.. 

9.lil5 - Zadęcia tech:nlczme dla kias VIll. 10 . .26 Ft1m 
z serti: • ..Szczęście malźeńskie" Cod.c. IV). 10.50 - •. Dziew
czyna dla Cwr•dY" - film. 12.20 - Przerwa. 12.45 - Przy
soosobienle obronne dla k:Las l-Ill lic. 13.15 - Przerwa. 
15.20 - Ma.t.ematYka I roklu - Układy równań Um.J.owych -
cz. ll oraz wekto.rY - cz. I. 16.25 - Prog<ram cl.ni.a. 16.30 -
Dzien.nJ.k. 16.4-0 - Pora na Teles~a - .,Nowy Dłaszoz Bu
ratiino" - film z seri.i: "Przy gody Buratino" - „Kowboje" 
- rum. 17 25 - Nie tylko dla pań. 17.50 - Ma_ga.zy;n Me
dyOZIIly. 18.23 - Gram:v o telewizor - teletuornie1. 18.40 -
•. Pedai;iogl.ka I litera·bu.ra". 19.00 - LWD. 19 . .2() - „Baj ki 
z mchu 1 pa'Oa'OCi" 19.30 - Dz:len.n.J.k. ro.oo - Film z serii: 
•. szcześ<:Je malżeńsltle" (-odc. JV). 211.30 - KRAJ. :n.10 -
Tellll!r TeleWiz.ii: Ed!Warrd SZ'USter - .. Tropienia c:hnJ ctzlesi eć". 

Po t>eatrre ok. 2'2 .20 - Dzierunik. 2.2.40 - Ma,t.emaitY'ka I roku 
WO'W't.). 

-------
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Zielone światło 
K~erunek na automatyzację 

dla linii 

Ystad - Świnoujście 
Poczta chce lepiej pracować 

W piątek rozpoczęła się w 
Ystad (Szwecja) dwudn '.owa mię 
dzynarodowa kor ferencja na te 
mat przewozów oasażersk i ch i 
towarowych między Polską a 
Szwecją oraz na temat roli po
łaczen:a morsk:ego Swinou.1ście
-Ystad. iako ważnej linii tran
zytowej m'.ędzy Skandynawia a 
krajami socjalistycznymi i resz 
tą Europy. 

Automatyzacja połączeń mię
dzymiastowych i międzynarodo 

wych, wzrost liczby abonentów 
telefonicznych, rozwój bazy na 
dawczej radia i telewizji, u
sprawnienia w działalności u„ 
rzędów pocztowych - oto głów 
ne kierunki tegorocznych prac 
resortu rączności. 

dajników, II program TV w 
przyszłym roku odbierać już 
będą: Wrocław Poznań, a 
Gdańsk, Olsztyn Kielce w 
następnych latach. 

Najtrudniejsza sytuacja jest 
w placówkach pocztowych. Po
nad 25-tysięczna armia dorę
czycieli nie może podołać lawi
nie listów i przesyłek. W ubie
głym roku na 100 mieszkań-
ców Polski przvpadało 4.092 
zwykłych przesyłek poczto-
wych. W tym roku jest ich 

jencze więcej. Resort łącznoś
ci stara się ułatwić pracę do
ręczycielom , instalując w mias 
tach i na wsi skrzynki do do
ręczeń przesyłek, wyposażając 
listonoszy w rowery i motocy 
kle, mechanizuąc i automaty
zując działy segregacji listów. 
Wiele nadziei wiąże resort łącz 
ności z planowanym wprowa
d7eniem od 1973 r. kodu pocz
towego, który powinien uspraw 
nić rozdział korespondencji w 
urzędach pocztowych. (Sile) 

Konferereja. zorganizowana 
przez władze miejsk'.e Ystad 
wzbudził• ogromne zaintereso
wanie. ZitromadZ:la ponacf 80 u
czestn:ków. orzedstawic'.eli han
dloWych z 9 krajów. m. in. z 
Danii. Finlandii, CSRS, Bułgarii, 
Węgier i NRF. 

Jeszcze w bieżącym miesią
cu uruchomionych zostanie 9 
nowych automatycznych połą
czeń (jednokierunkowych) mię 
dzy Warszawą: Krakowem, Ka
towicami, Kielcami, Radomiem, 
RzeszoweDl. Poznanient, \\'ro-ł--~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 

cła wiem, Szczecinem i Lodzią. 
W listopadzie zostanie urucho
mione automatyczne całodobo
we połączenie Warszawa - Mo 
skwa, a w przyszłym roku m. 
m. z Budapesztem, Bukaresz
tem, Paryżem i Frankfurtem 

·Hotel - • gigant 
Ystad, dla którego połączeri.e 

z Polska st.inowi oodstawowv 
czynnik m'.astotwórczy. źródło 
otywien!a itospodacczee;o i roz
kwitu turystyki, czyni wiele wy 
siłku dla zapewn'en ia l'ni: iak 
najlepszych warunków. Obecn'e 
r ·P· m'.asto buduje, k<'sz~em 20 
mil ionów koron (4 miliony do
larów) nowe nabrzeża dla Pro
mów. rozszerza zaplecze mae:a
zynowe i usprawn 'a knmun:ka
cje. kolej~wą. Tnwestycje te ma 
ją być e;otowe w przys:zlłym 
roku, 

Kardynał Wojtyła 

w drodze do kraju 
W nocy z 15 na 16 bm. opuś

cił Rzym udając s ie pociąg:em 
w dro~e powrotna do kraju 
arcybiskup metropol' ta krakow
ski kaodynał Karol Wojtyła. 
Przebywał on w Rzymie od 1 
bm .. e;dzie uczestniczył w ple
narnym posiedzen:u watykań
skiei rady do spraw katol''<ów 
świeck:.ch. której jest człor.
kiem. 

Odjeżdżającego kardynała żeg 
nała na dworcu w Rzym ie licz
na grupa duchowieństwa t><>lskie 
gc>. 

~ lllL• 

nad Menem. 
Zakończona została budowa 

tranzystorowPgo systemu trans 
misyjnego na trasie Warszawa 
- Lódź - Katowice. Umożliwi 
to zasadniczą poprawę łącznoś
ci między stolicą, a najważ
niejszymi ośrodkami gospodar
czymi kra.iu. Przy budowie no
wego systemu wykorzystano 
nowoczesne urządzenia produk_ 
cji znanej .iaponskiej firmy 
Niooon-Elektric. 
Nastąpi również dalsza auto

matyzacj'ł sieci telegraficznej 
I telefonicznych central miej
scowych. Zakończenie progra
mu automatyzacji przewidziane 
jest w 1972 roku. Wtedy też 
zostanie podwojona wydaJność 
urządzeń si~iowych w porów· 
naniu ze srJ:nem obecnym_ 

Najwiekszy postep notuje ~ie 
w rozwoju bazy nadawczej ra 
dia i telewiz.ji. Pod kOniec br. 
radiofonia nasza dysponować 
bPdzie ;;~ •t~cjami i 118 nadaj 
nikami. 
Dzięki budowie nowych na-

Kronika 
wypadków 

• Przy >bioee;u AL Kościusz
ki 1 ul. Mick iewicza Pod mo
tocykl wbiegł 16-letni Krzysz
tof s. (Piotrk•owska 87). Z Po
tłuczenia-mi orzewie'1.io-no go do 
s7oitala ooe:otowia. 

e Swladkowie wynadku J)()

tracenia kobi~t:v przez moto
cykli m-ki ... Ju'l'lak" w dniu 
9. X. br. <>k. godz. 6.45 przy 
>biegu ulic Glównei i Sienkie
wicza. proszeni sa do WKRD 
MO, ul. Wł. Bytomskiej 60. po
kój nr 14. tel. 516-62. 

e Genowefa S. (Okr?.ei 37) 
uległa WC7..Qlraj 7atruci:\_1 ga11em 
świetLnym. Pr7ew-ielliónO ia do 
Szpit<1la w AM. 

Dziś w Lodzi zachmurzenie 
umiaTk<>~Jiane. okresami duże. 
Temperatura od 2 do 9 st. C. 
Wiatry słabe z kierunków 
~iennV'Ch. Jutro zachmurz.e.ni>P. 
um·i..Orko·wa.ne~ temoera.tura bez 
~mian. 

Słońce za.id'Zie dziś o 16.ł6. a 
jutro wze:klzie o 6.18. 

Imiieni'l'lV obchodza Wli1ktoria, 
Ma.łgocza.ta i Lucyna, 

e w za.kładach bawełnianych 
w MO&Zczenicy wybuchł pożar 

na dwu maszyna.eh. Paliły S'ie 
odoady przedzy. Poża.r ~asz<'

no, str.a.ty ok. 2008 zl:. 
()fi) 

w C7.Prwcu urn a. ma na~ta

t>ić otwarcie no-wee-o hotelu to.
kijskiego. który mieścić się be
dzie w na.iwvższvm bnrlvnln1 
Japonii. 47-uietrowv wie·i:owiec. 
które~o budowa je51t już na 

ukończeniu. lie?NĆ bedzie 105'1 
~pokoi g-ościnnych. 

Na zdieciu: gmach Keio Plaza 
Hotł'l dominujący nad domamj 
Tokio. 

CAF - AP 

AGATA CHRl6TIE 

pwtkłod1 Tadeusz Jan l>ennel 

- Ol więcef? - =ovtał lrom.endant Po
licji. 

- Skontrolowałem PP.rsonel. Wszy<tko wy 
daje sie w oorządku. Barman Henry po
twierdliil zeznania Marshalla. Powiada. że 
Wld•zdał go w barze miedzy dziesiąta a je
denastą. Dozorca plaży. William, przez pra
wie cale orzedpoludnie reperował drabinę. 
która ze skał przed hotelem orowadzl do 
wodv. George, oitrodnik. najpierw doorowa 
dził do oorzad•ku kort tenis.owy. oóź.niei sa 
dził flance na klombie pod oknamł iadalni. 
Ani jed<>n ani d·rugt nde mógłby widzieć 
kogoś. kto z ladu idzie groblą na wysoe. 

- O które1 morze zeszło z e;robli? 
. - Około pół do d·Zlesiątej, panie oułkow• 

ni ku. 
Weston poii:ładził wąsy. 

- Hm... Możliwe. że ktoś tamtedy 1:>1'2Y· 
!9Zedł. Mamy nowa teorie. Colgate - dodał 
i ooowiedO?:iał 0 puszce z;nalezioneJ w gro
cie. 
RoŻległo sl<e st'Ukanle do drzwi. 
- Proszę! - zawołał Weston i do kan

toru wszedł kapitan Marshall. 
- Przepraszam - zaczął. - Ale chciał

bym się dowiedzieć, jak mam załatwiać 
formalności pogrzebowe? 

- :Rozprawa wstępna, panie kapitanie, 
odbędzie się zapewne pojutrze. 

- Dziękuję. 

- Chwileczkę, panie kapitanie wtra-
dl szybko Co1gate i podał mu trzy listy. 
- Pozwol!i. pan, że to zwrócę. 

- Więc władze policyjne skontrolowały 
moje tempo P isania na maszynie 
usmiechnąl się ironicznie Kenneth Mar
shall. Mam ';adzieję, że wszystko w 
porządku? 

- Oczywiście, 
Weston niemal 
w idealnym pon 
potrwać co najm1 
wie do jedenaste 
kot maszyny, a 
niej widział pa•na 

Naprawdę? 
shall. - To brzm 

- Talk. Panna Darnley zajrzała do p1tń
skiego pokoju dwadzieścia po jedenastej. 
Pisał pan tak zawzięcie, że nawet jej pan 
nie zauważył. 

- Tak powfad" panna Darnley! - za
pytał Kenneth Marshall i zanim podjął, 
twarz jegn przybrała szczel(ólny wyraz. -
Myli sie pa.n. panie pulkowni·ku. Wicfziałem 
ją w lustrze, ~ czego. rzecz jasr.·a. mo~ła me 
zdawać sobie sprawy. 

- I nie przerwał pan pisania? - wtrą
cił Herkules Poirot. 

- Nie - odparł kr&tko. - Chciałem jak 
najprędzej skończyć. Skłonił się I wyszedł. 

- Scenę opuścił podejrzany, na którego 
najbardziej mo.gliśmy liczyć - powiedział 
Weston. - Czysty. jak łza! Ooł Jest Nea4'
don! 

Lekarz wkroczyt oo kantoru, nie ukry
wając podniecenia. 

Niezły ładunek śmierci przysłał ml 
pan pułkownik - powiedział. 

- Co to jest? 
- co to jest! Chlorowodorek dwuace-

tylomorfiny. zwany potocznie heroiną. 

Inspektor Col.ga te gwizdnął. 

- No, jesteśmv w domu! Trzymam za
kład, że na cinle całej historU znajdą się 
narkotyk!. 

ROZDZIAŁ X 

Garstka ludzi wyspała się z gospody 
„Pod Czerwonym Bykiem". Krótka rozpra· 
wa dobiegła k"ońca - została zawieszona 
na dwa tygodnie. Rosamund Darnley zrów
nała sie z kapitanem Marshallem. Za;(ad

fiiżonym głosem. 
ajgorzej było. pra"(da Ken? 

)owiedzial zrazu. M<Y!e zanadto 
·al sobie, gapiące się nań oczy 
ów Leathercombe Bay, palce, 
prawie wytykały. 
, moja pani! 
z-no! Mąż! 

_ to będzie· ten wdowiec, cof 
! Już idzie! 

Takie l podobne inepty nie st(lgał:v jego 
uszu - były zbyt ciche - lecz Kenneth 
Marshall wyczuwał je instynktownie. Tak 
przedstawiał się ów nowoczesny prę~erz! 
Miał już za sobą pierwsze spotkania z 
prasą. Pewni siebie, W}'.mow".i mło~zi lu
dzie napastowali go, us1lowa1i rozbić mur 
opatrzony godł_em „~ie mam nic, do po
wiedzenia" ktor:v usiłował wzmesć wokó! 
siebie. Nawet monosylaby, jakimi odpo
wiadał podczas rozprawy licząc, że nie mo
gą być dowolnie interpretowane, miały 
ukazać się w porannych dziennikach, kom
pletnie przeinaczone. „Zapyta'l'ly, czy jest 
zdania, że zagadkę śmierci jego żony mo
że wyjaś111ić jedynie teoria, iż zboczeniec 
0 skłonnościach morderczych zakradł i;_ię 
na wyspę. mąż denatki oświadczył„." -
itd„ itd. 

Aparaty fotograficzne trzaskały nleu~tan
nie - i ów dobrze znajomy odgłos do
sięgną! uszu kapitana Marshalla właśnie 
w tym momencie. Ob!"jrzal się i zobaczył 
uśmiechniętego młodzieńca, który pozdrn·· 
wił go przyjaznym gestem ręki - zado
wolony. że zrobił już swoje. 

- „Kapitan Marshall ze znajomą opu
szczają gospodę „Pod Czerwonym By
kiem" po odroczeniu rozprawy" - szep
nęła Rosamund, a gdv jej towarzyS7 
skrzywił się z niesmakiem. Podjęła żywiej 
- Uszy do góry. Ken! Musisz się z tym 
pogodzić. Nie mówię oczywiście o śmierci 
Arleny, lecz o wynikających stąd okrop
nościach. Wytrzeszczone oczy, rozplotkowa
ne języki. fingowane wywiady w gaze
tach! Najwygodniej uwierzyć, że to wszy 
stko śmiechu warte. Trzeba robić dobra 
minę do zlej gry I odpowiadać ironiczn:vm 
uśmiechem. 

- Tak wygląda two.Ja metoda? - za;py-
tał. , 

- Aha. Twoja chyba inaczej, prawda? 
Uznajesz prawo mimikry. Chciałbyś po7.o
stać w bezruchu, zblaknąć, zagubić się na 
tle dalszego planu. Cała bieda, że nie m?. 
tu żadnego dalszego planu. Wszyscy. Ken, 
muszą cię widzieć, nibv pręgowanego ty
grysa na tle białej kotary. Jesteś męże:n 
zamordowanej kobiety! 

- Na miłość boską, Rosamund.„ 
- Mó; drogi - przerwała cicho t>rzl'-

cleż ja chcę ci pomóc. 
Kilkanaście kre>ków przemierzyli bez sło

wa. Później Marshali powiedział zgoła oci
miennvm tonem: 

- Wiem. Chcesz mi pomóc... Nie myśl, 
Rosamund. że nie jestem ci wdzięczny. 

Za granicami osa<lv spojrzenia wędrow<l
ły nadal ich śladem, ale rzeczywiście bli
sko nie było nikogo. Ro~amund Darnlev 
powtórzyła cicho wariant uwa.gi, którą z11-
gaiła rozmowę. 

(43) (Dalszy ciąg nastąpi) 

„Czarny Polak" 
(Dokońc.zen.ie ze str. 1) 

nowa! tłok. Zacząłem przesn
wać się do wyjścia, aby w od 
powiednim momencie wysko
czyć z pocia.f:U łub wY<Iostać 
się na dach. Pracowałem 
przed wojna na kolei. byłem 
miody, wysportowany i takie 
wyczyny nie sprawiały m1 
trudności. 

Przy wyjściu stal kolejaTZ 
- Polak. popatrzył na mnie 
i pyta: „Pan jedzie "na 'PO"' 
laka" (be?. przepustki. na 
„polski" urlop)'?!". Mówie 
mu: .,Tak ... ''· „I co?" - on 
pyta. „Co! We.idę na dach i 
iakoś nrzejade ... 1 ' ••• Nie. chodź 
pan tu ... ". Rozpial płaszcz (a 
polskim kolejarzom dawano 
wtedy szerokie płaszcze holen 
derskich kolejarzy), a ja ukry 
lem sie za nim. Sprawdzili 
iego ;nzepustke. wszystko by 
Io w porzadku... I tak doje
' •,alem do Kutna. tam zła pa 
Iem pocia~ do Warszawy prze 
jeżdżający przez Witonie. Wv 

I
~< skoczyłem z niel{o i polami 

przyszedłem do do-mu, do ro· 
dziców. 

Upłynelo może 4 11:odzi.ny, 
ledwo zda żyłem sie położyć -
już byli. Uratował mnie brat. 
'Jiemcv dobijali sie z jednej 

i 
strony domu • .la WJ'skoczyłem 
na dru11:a. Kiedy matka otwo-
rzyła drzwi spytali ja. kto 
uciekł z domu. Powiedziała, 

~ że nikt nie uciekł. „Syn spał 
l i jak panowie pukali prze
~ straszył sie ... ". I rzeczywiś-cie 
~~ w pokoju koło pieca stał mój 
~ hrat z butami w reku. To im 

ł
?t: trafiło do przekonania.„ 

Pobiei:lem do parku• w Wi
toni. tam się ubrałem i po· 
szecllem do mojel{o kolegi, 

~ .Juszkiewicza, który był bu-
chalterem w niemieckim ma
iatku. U nie~o ukrvwałem 

< sie. Potem znowu ukrvwałem 
się na lakach w 'tercie torfu. 
W miectzvczasiP. odnaleźli sie 
<lwa.i koł•dzy. z którymi ucie 
kałem i.. Kijo-wa. 

Bałe·m sie jednak o rodzine. 
~i że wreszcie hitlerowcv moga 

mnie złapać i mścić sie na 
niej za ukrvwanie n1nie. Po ... 
stanowiliśmv wiec uciekać do 

~ polskiej armii na Zachodzie. 
~Najprostsza wydawała nam 
N sie droga orzez Niemcy. Fran 
~ cie. Hiszpanie do Gibraltaru. 
'1i:: Matka zaopatrzył. nas w sio-
?( nine. kiełbase. chleb no i f oczywiście w bimber, którv 
~ wówczas bvł czymś w rodza. ' 
~ 1u waluty. Skombinowałem 
?, poza tym odznakę NSDAP 

'PPPPSC 7Rą1''11J 

(Nationalsozialistische Deut
sche Arbeiter Partei - Nie
miecka Narodc>wo - Soejali· 
styczna Partia Rob-Otnicza). 
Biegle znam język niemiecki, 
bo u nas w domu częste> sie 
f:<> użvwało. Matka I babcia 
były P<>2maniankami, Sta· 
ruszka babcia uczyła nas te• 
i:o języka i mawiała. że sie 
nam jeszcze kiedyś przyda ••• 
Bo z Niemcami jeszeole sie 
zetkniemy„, 

Późn Y'm wieczorem J)()Szliś· 
my na stacje w Wit;<>ni._ Ws>;e 
dzie obowiazywało zac1emn1e 
nie Pokazalem w okienku ka 
so...;ym odznake i mówię: 
„Drei fahrkarten nach Ber· 
lin - bitte ... ". Dostałem trzy 
bilety. Mieliśmy dokumenty 
wystawione przez Juszkiewi„ 
cza. stwierdza.iace. że jed2ie
my do Niemiec na ochotnika 
do pracy. W podai:u berliń
skim zaczepilem konduktora I 
pewiedziałem mu. że mamv 
troche bimbru i ki<'łbase. a 
szukamv przedziału. w któ
rym moglibyśmv spokojnie 
zjeść i wypić. „Pan chyba 
takż.e by sie z nami napił?". 

z na.iwieks7a t>rzvjemnośc·ia'' 
::. odpowiada niemiecki kon
duktor (przedtem pokazałem 
mu te odznake NSDAP) i 
otwiera 'Przedział służbowy. 
I tak się aż dO Berlina i:ośei
Jiśmy„. 

w stolicy Rzeszy byliśmy 
około godz. 7.30. WysiedJ.iśmy 
na Schlesischebanhof i wv· 
szliśmy na Alexanderplatz. 
Ludzie śpieszyli do pracy. By 
Iiśmy tu nierwszy raz i wie
dzieliśmy. te trzeba zachowaf 
szc7,ególna ostroźność. Co 
chwila mi.lali nas Polacv 
oznaczf"ni litera opu na ubra ... 
niach. UpatrzvlPm sobie 
dwóch takich. KolPdZY z wa· 
lizkami zostali. a .ia padcho· 
dze do nich i mówie po nro· 
stu: .• UciPkamv z Warthelan
du. Nir mamv tn żadnv~h 
kontaktów. rzv byście nam 
ni-e vomoeli7 ... ". 

Jeden z nieb obe.irzał 
mnie. roze.irzal sie dookoła i 
nowiedzial: „Wsiaclźcie do 
U-Bahn (metro) i ledicie na 
przedmieście Stellitz„. Poda! 
adres restauracji. Usiadźeie 
przv stoliku i kiedv podeidzie 
kelnerka (opisał fal< ma wy
P.'l~rl~ć) uowiedzciP iej. że je· 
steście' od Stefana„.". 

Opracował: J, POTĘGA 

(D. c. n.) 

(Wit'Olni.a leży oceywiście n.a 
terenie oowi,.,tu !eczyckieii:o ... 1 

Nowy kodeks karny 
-- w praktyce 

I 
o wnioskach z działania nowego systemu ustawodaw• 

stwa karnego w Polsce w pierwszym pólr<?Czu br„ po-
informował wczoraj dziennikarzy - członkow. Klub~ Pu
blicystyki Prawnej SDP - wiceminister spraw1edllwosci -
dr Franciszek Rusek. 

z !.nformacji wyn.Lka, że są

dy coraz szerzej wprowadzają 
w życie wszystkie nowe insty
tucje prawa karnego. Konsek
wentnie realizują zasadę roz
warstwienia przestępczości, w 
za leż n ości od wagi przestęp

stwa i osobowosci sprawcy. 

W omawianym okresie sądy 
powiatowe skazały 02.591 osób. 
Karę pozbawienia wolności o
rzekły w stosunku do 71.690 
sprawców przestępstw, z tego 
wobec 38.207 zawieszono wyko
nanie kary. 3.838 osób skazano 
na karę ograniczenia wolności. 
Ten ostatni rodzaj kary stoso
wano najczęściej wobec spraw 
cćrw drobnych kradzieży mie
nia społecznego lub indywidua! 
nego albo innych przestępstw 
o małym . ładunku szkodliwoś
ci społecznej. Kara ta orzeka
na jest w trzech formach, do 
miJluje praca ze zmniejszonym 
wynagrodzeniem. 42 proc. wy
danych orzeczeń dotyczy obo
wiązku nieodpłatnej dozorowa
nej pracy na cele publiczne. 

W mniejszej ilości przypadków 
orzekano skiero\vania do sta
łej pracy z potrąceniem części 

wynagrodzenia. Do chwili o
becnej nie stwierdzono aby ia 
kikolwiek wyrok skazujący na 
karę ograniczenia wolności z 
obowiązkiem podjęcia stałej 

pracy lub wykonywania nie
odpłatnej pracy dozorowanej 
nie był wykonywany z powo
du braku miejsc pracy. Skaza
ni z reguły należycie wywią

zują się z obowiązków, a zda 
rzają się nawet przypadki, że 
podejmują stalą pracę w miej 
scu gdzie pracowali w czasie 
skazania. 

Wo!lec 3.824 osób sądy zasto 
sowały warunkowe umorzenie 
postęp0wania. Umarzając postę 
powanie, w wielu przypadkach 
zobowiązywaly spra.wców do na 
prawienia w całości lub w częś 
ci szkody wyrządzonej prze
stępstwem, do przeproszenia 
pokrzywdzonego oraz do wyko 
nywania określonych prac na 

cele społeczne. Konkretne obo
wiązki nakładano również, po
za karą grzywny, na spraw
ców, wobec których stosowan:i 
warunkowe skazanie. W nakła
daniu obowiązków na skaza
nych warunkowo przodują wo
jewództwa: szczecińskie, lubel
skie i Łódź. Najczęściej pole
gają one na zobowiązaniu de> 
naprawienia szkody, do pow
strzymania się od nadużywania 
alkoholu i do wykonywan'.a 
prac lub świadczeń na cele spo 
łeczne. 

Jako istotny instrument zwal 
czania i zapobiegania, w przy 
padkach najpoważniejszych prze 
stępstw, stosowano karę pozba 
wienia wolności. Wobec recy
dywistów, a jest ich wielu -
blisko polowa osób odbywają
cych karę pozbawienia wolno
ści nastą pilo znaczne za
ostrzenie represji karnych. O· 
bok surowych kar pozbawienia 
wolności, sądy orzekają w wy 
rokach nadzory ochronne, a w 
odniesieniu do najbardziej zde 
moralizowanych - polecenie u
mieszczenia w ośrodkach przv 
stosowania społecznego. Do 
czerwca br. orzeczono 1.217 nad 
zorów i 134 polecenia umiesz
czenia w ośrodkach. 

zaostrzenie represji karnych 
nastąpiło również wobec spraw 
ców czynów o charakterze chu 
ligańskim. Sądy wykorzystują 

możliwości jakie dają nowe ko 
dS>fikacje, zwłaszcza zaś możli
wość wymierzania w trybie 
przyśpieszonym kary do jedne 
!fo roku pozbawienia wolności. 
W sprawach tych orzekana jest 
również nawiązka do 5 tys. zło 
tych na rzecz poszkodowanego 
lub na cel społeczny. 

Zjawiskiem bardzo pozytyw
nym bo umożliwiającym 
większą skutec1n..,ść resocjali
zacji, jest orzekanie dozo"ów 
nad warunkowo S1<annymi o
raz oso bam i, którym ~awieszo

no warunkowo karę oozbawie
nia wnlnnści. Il tvs. kuratoróvr 
snołe<"znych w:vknnuje •ktual· 
nie po.nad 11 ~ hr~. n ........... „flw. 
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